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Gzycz, ch hitleryzinu wyrósł w mię- 
IESZcCze jeden wróg. Groż- 


anferencja rozbrojeniowa 
€z udziału Niemców. 


wą Wa, 3 listopada. Międzynarodo- 
rencja rozbrojeniowa rozpo- 
pa przewodnictwem Hender 
Ski pian «dmiotem obrad jest francu- 
tanje bezpieczeństwa i rozbrojenia. 
D l Bonc ¥ reprezentuje minister wojny 
«our, Anglię — Eden, Wio- 
<0S$O, Japonię — Sato, Rosię 
— Dowgalewski, Stany Zie- 
awis i Wilson. Niemcy 

UE biorą Udziału iw konferencii. (PAT) 


LOL 


Sona. 


= 


— 


tiężkiego prze- | 


poprzedniemi . 


niejszy o tyle od mnych, że zrodzony 
w jego własnych szeregach: „Schwar* 
ze Front" — „czarny front“, nacjonal- 
rewolucviny kierunek, żądający zaie- 
sienia prywatnej własności, socjaliza- 
cii środków produkcji, wyodrębnien a 
niemieckiej socjalistycznej gospodarki 
z międzynarodowej ogólno - Śwato” 
wej gospodarki kapitalistycznej. Hit- 
ler nic jest już dla czarnego frontu ża- 
dnem bożyszczem; jest przedstaw: 
cielęm „konstytucyjnej taktyki į pra- 
worządności* a temsumem przedmio- 
tem licznych napaści ji oskarżeń © 
„zdradę parti“. Hier musi teraz wal- 
czyć: przeciw socjal demokratom, 
burżuazji, przeciw Papenowi, niemiec- 


SEJM ROZPOCZĄŁ OBRADY. 


Expose p. ministra skarbu. — Nierzeczowe 
wystąpienia mowców opozycji. 


(Telcfonem od naszego korespondenta). t 


Warszawa. 3 listopada. (G) Po prze- 
szło siedmiomiesięcznej przerwie, dziś 
rozpoczęły się obrady sesii budżetowej 
cial ustawodawczych. 

Przed posiedzeniem plenarnem Sej- 
mu, wyznaczonem na godzinę 10 rano, 
odbyły się posiedzenia niektórych klu- 
bów sejmowych. 

Między innemi Klub Narodowy na 
swem posiedzeniu postanowił zgłosić 
szereg wniosków © charakterze de- 
monstracyinym, m. in, wniosek, doty- 
czący podwyższenia opłat akademi- 
ckich, kosztów budowy niektórych 
gmachów państwowych, wniosek do- 
magaiący się wyboru komisji dla zba- 
dania gospodarki w lasach państwo- 
wych, wniosek w sprawie zobowiązań 
przyjętych przez Rząd w stosunku do 
karteli, wniosek w sprawie rezerw 
skarbowych, zadłużenia przedsię- 
biorstw państwowych itp. 

Również na posiedzeniach klubów 
PPS. i Stronnictwa Ludowego posta- 
nowiono zgłosić kilka tego rodzaju 
wniosków. M. in. będą one dotyczyły 
działalności cenzury, rzekoinego krę- 
powania wolności zgromadzeń, zarzą- 
dzeń władz wobec ludności wiejskiej 
w czasie tzw. strajku rolnego, przepro 
wadzenia dokładnej statystyki bezrobo 
cia. Ponadto, jak słychać, klub PPS. 
ma zamiar zgłosić wniosek o wyraże- 
nie votum nieuiności rządowi premie- 
ra Prystora. 


STRONNICTWO LUDOWE W ŻA- 
ŁOBIE. 


W parę minut po godzinie 10 rano 
marszałek Sęjmu dr. Świtalski otwo- 
rzył pierwsze posiedzenie Sejmu. Przy 
załatwianiu szeregu formalności zwią- 
zanych z otwarciem sesji, na salę we- 
szli posłowie klubu Stronnictwa Ludo- 
wego, z których każdy na lewem ręku 
nosił czarną opaskę. Na opasce tej Wie 
dniał biały napis: „Łapanów — Dale- 
szyce — Jadów — Lubla“. Są to na- 
zwy miejscowości, w których rozagi- 
towane chłopstwo na tle opłat skarbo- 
mych oraz tzw. strajku rolnego starło 


ko - narodowym i przeciw rysom, 
znaczącym się w jego wiasnej partii. 

To wszystko złoży sę niewątpliwie 
na to, że hitlerowcy naiprawdopodob- 
a'ei, bo dzień 6 listopada mimo wszy- 
stko pozestaie do tei pory zupełną 
zagadką — stracą kilkadziesiąt man- 
datów. Z drugicj strony wiadomośc: 
o zupełnem załamaniu się hitleryzmu 
już teraz, należy ocen'ać cum grano 
sals. Nie da się on zlikwidować tak 
łatwo i tak szybko, jakby się wyda- 
walo. Wyraża jeszcze wciąż dążenta 
zbyt wielkich mas, które ne pytają 
o środki i drogi ale szukają 
i poprawy bytu. Partja ta pozostanie 
jeszcze przez pewien czas  naisilniej- 


Tą forma demonstracii 
chcial 


się z policją. 
klub Stronnictwa Ludowego 
przedstawić swe zasadnicze stanowi- 
sko podczas debaty generalnej. De- 
monstracja ta skupiła na sobie uwagę 
posłów znajdujących się w Izbie tylko 
przez parę chwil, poczem nikt na te 
opaski uwagi nie zwracał. 


EXPOSE MIN, ZAWADZKIEGO. 


Po załatwieniu formalności 
łek Sejmu udzielił głosu ministrowi 
skarbu prof, Władysławowi Zawadz 
kiemu. Mowa pana ministra Zawadz- 
kiego (podajemy ją obszernie na in- 
nem miejscu), poświęcona była omó- 
wieniu budżetu na tle sytuacjł ekono- 
micznej i finansowej Państwa, oraz za- 
znajomieniu Izby ze środkami, jakie 
Rząd zamierza zastosować oelem 
zinniejszenia przewidywanego deficytu 
budżetowego. 


MOWY, KTÓRYCH NIE MOŻNA 
TRAKTOWAĆ POWAŻNIE. 


Po przemówieniu min. Zawadzkiego 
rozpoczęła się debata generalna. Cha- 
rakierystyczne jest, że o ile prof. Ry- 
barski, leader Stronnictwa Narodowe- 
go, udowadniał, że obecny Rząd jest 
rządem komunistycznym, o tyle poseł 
Niedziałkowski, leader PPS., długo do 


marsza= 


ratunku . 


wodził Izbie, że obecny rząd jest ty- | 


powym reprezentantem gasnącego 
świata kapitalistycznego. Poseł Rybar- 
ski, profesor ekonomii, na samym 


wstępie pozwolił sobie na takie powie- 
dzenie: „Wzrost bezrobocia w Polsce 
jest skutkiem wypadków majowych“. 
Po takiem powiedzeniu nie może p. 
Rybarski żądać, aby jego dzisiejsze 
przemówienie traktowano poważnie. 
Przypuszczamy, że sam p. Rybarski 
nie traktuje swoich słów poważnie. 
Mowy posła Róga, przedstawiciela 
Stronnictwa Ludowego, i posła . Nie- 
działkowskiego uacechowane były fak 


tami zbieranemi z różnych zaściąńków, 5 


k'órę miały ilustrować rzekomą nieu- 


(Ciąg dalszy na stronie 2-giej). 


szą organ:zacią polityczną, którci ma- 
ksymalne postulaty j hasła boda gJ- 
grywać rolę w orientaci; rządu, 

Papen oprzeć się może silnie tylko 
ra macjonalistach z pod znaku Hu- 
genberga. Zwalczać go będą nato- 
miast dalej socialiści, którzy stoją na 
stanowisku. że przygotowuje on dro- 
gę monarchii. Nieprzychylnie równicz 
ustosunkowuje się do niego centrum. 
Jego przywódca prałat Kaas przed 
niedawnym dopiero czasem bardzo 
ostrej poddał krytyce całą politykę 
kanclerza, zwłaszcza jego politykę re- 
wizji konstytucji, Także i były kan- 
clerz Briimng w swej wielkiej mowie 
wkKołonii nie szczedzit cierpkich słów 
swemu następcy na kanclerskim stoi- 
CU. 

Najpomyślniej przedstawia się w 
tej chw'li koniunktura dia skrajnej 
prawicy ti. niemiecko - narodowych 
Hugenberga, którzy są sojusznikami 
Papena i ciesza się poparciem sfer 
gospodarczych. Również dobrci myśl: 
są komuniści, którzy spodziewają się 
częścowej dezercii wyborów zarów- 
no z obozu socjal ~- demokracii jak 
1 z obozu Hitlera, Natomast przewi- 
dzieć można dalszą klęskę umiarkowa 
nych  partyi mieszczańskich a w 
szczególności pewne osłabienie cer- 
trum. które mimo licznych obustror- 
nych usiłowań do porozumienia z h- 
tlerowcami ze zrozumiaiych - powo- 
dów dojść nie może. 

W tem wszystkiem tkwia dwa pe- 
wnki: rozbiciu ji to bezwzględnenmu! 
uległa w Niemczech wszelka myśl li- 
beralna, To jeden, A drugi, bardzo 
ciekawy, zwłaszcza dla zagramcy: 
nacionalizm į sociai:..m, prawica i ic- 
w:ca, w wielu momentach poczyn u: 
się nawzajem przenikać, Przedewszy- 
stkiem zaś: w domaganin się rowno- 
uprawnienia zbrojeń i w  tworzeńiu 
zwartego fronin antywersalsk* go. 


Niemiecki sfnks nie odsłon: do [ej 
chwili swego oblicza. Nad dniem 6 
listopada wisi zasłona. Zasłona tem 
gęśccisza, że Niemcy znaiduią sie 
dziś w stanie takiego rozkładu, że nie 
SĄ zdolne wyłonić z siebie nie kon- 
kretnego, nic o cechach stałości. Sto” 
Przed niemi bądź co bądź jeszcze 
okres długich, ciężkich walk wewnę- 
trzno - politycznych. których wyniki 
są trudne do przewidzenia. 

A. 


| momen nna —* "oi 1. EEESENIE| 


Sygnały $. 0. S. z tonącego 
„Stalina“ 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 3 listopada., (G) Z Ryg 
donoszą: Parowiec „Staln* zderzy: 
się pod Spitzbergiem ze skaja pod- 
wodną. Wskutek zderzenia w kadłubie 
„Stalina” utworzyła się szczelina, O- 
kręt tonie i wzywa przez radio ponio- 
cy. Parowiec norweski „Jazon“ po- 
spieszył na pomoc. Niebezpieczeństwo 
zatonięcia okrętu jest duże, ponieważ 
parowiec norweski przybyć może na 
mieisce dopiero w ciągu 48 godzin. Na 
pokiądzie „Stalna“ znajduje się 126 
pasażerów i marynarzy, 


2 


EE 


e1). 


dolność į zła wole obecnego Rządu- 
Jatezo. jeżeli chodzi o sani budżet, 
*viuacje ekonomiczno-finansowa i po- 
btyczna, to przemówienia te pozosta- 
wały w zupełnie luźnym związku z te- 
mi momentami. a już zupełnie nie mia- 
Iv żudnego zwiazku z rzeczowem | po 
zytywnem szukaniem: Środków walk: 
ż kryzysem. oraz zę zmniejszeniem de 
licytu budżetowego. ' 
Dom saco n T A 


(Ciąg dalszy na strone 


P. Józef Beck ministrem 
spraw zagranicznych R. P. 


NaS axa p. Augustu Zaleskiego na stu- 
u eea spraw zagranieznych R. 
n iee zastał w dniu wczorajszym 
szuwasowy podsekretarz stanu p. Jós 
| 


1.000 kilometrów 
za 30 złotych. 


(Telcionecm od naszego korespondenta.) 

Warszawa. 2 listopada. (Scli.) Mini- 
sterstwo Komun kacii proiektuie wpro- 
wadzenmc specialnych biletów narciar- 
skich na koleiach, z których mogliby 
korzysiać członkowie związków nar- 
ciurskich i Zwiazku Polskich Towa- 
rzystw Turystycznych w okresie se- 
zonu narciarskiego Gd'1 grudnia do 30 
kwietnia. Biiet narciarski w formie 
hsiażeczki upoważniać bydzie do prze- 
bycia 1000 km. w relaciach ustalo- 
nych w taryfie koleiowej. Przejazd za 
sakin bictenri dozwolony będzie ze 
wszystkich stacyj w kraju do terenów 
karciarskich. Cena biletu niezwykle 
niska wynosić będzie za przejazd 1000 
lan. xe [e kl. SWwzte w l ki. «5 zł. 


WWK” r KOWARY 
Uitimatum do magistratu 
warszawskiego. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 3 listopada. (G). Pravo- 
wnicy mieisgy w Warszawie wysłali 
do prezyde sta miasta Słomińskiego list 
otwarty od ogółu pracowników. W li- 
ście tym ośwjdczaja, że jeżeli do $0- 
koty wie owzymiają zaległych pobo- 
rów, rozboczną imaniiestacyjną głodów 
ke, Manifestucia ta powtórzyć się ina 
w poniedziałek i w dni następne. Gdy 
by i to nie odniosło skutku. urzędnicy 
«reża strajkiem. 


Nr. 
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|Prezes Sławek o sytuacji gospod. i polityczne! 


Przemówienie na plenarnem posiedzeniu klubu BBW 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 3 listopada. (G) Dziś ra- 
no odbyło się plenarne posiedzenie 
klubu BBWR.. pod przewodnictwem 
prczesa Sławka. 

Na posiedzeniu tem prezes Sławek 
wygłosił przemówienie, w którem za- 
znaczył na wstępie, że obecnie wclio- 
dzimy w nowy okres prac seimowych. 
właśnie w czasie, w którym sytuacia 
gospodarcza nie uległa wcale popra- 
wie, ani w Polsce. ani zagranica. Oka- 
zało się, że na całym świecie niema 
nikogo, ktoby znalazł radykalne lekar- 
stwo na trapiace luazkość kłopoty fi- 
nansowe i kurczenie się życia gospo- 
darczego. 

Równocześnie jednak p. prezes Sła- 
wek podkreślił. że śrniałe į podięte na 
czas zarządzenia, decyzia į akcia na- 
szego Rządu doprowadzają do tego, iż 
przebieg kryzysu jest u nas łagodniej- 
szy niż zagranicą. 


i 


Nie leży w waszej mocy odwrócenie 
koła międzynarodowej koniunktury. 
Możemy jednak i musimy dostosować 
nasze życie sospouarcze do doraźnych 
warunków ogólnych i rozszerzyć 16- 
wnomiernie na obywateli Peústwa cię- 
Żary wypływające z kryzysu. 


Rzad wykazał maksinium umieiętno 
ści i dobrej woli. Prezes Sławek stwier 
dza w tem miciscu, że Rzad ien ma 
zaufanie spoieczeństwau. 

Społeczeństwo wyrzeka na ciężkie 
czasy, ale rozumie dobrze, że żaden 
nowy rząd lub system nie podołałby 
sytuacji. Opozycia iudzi. ale nie jest 
zdolna do ponoszenia odpowiedzialno- 
ści za losy Państwa. Obóz nasz mus. 
nadal dzierżyć tę odpowiedzialność, 
wykazując mino kryzysu uśmiech na 
ustach, siłę nerwów i intensywność 
pracy. Obóz nasz utrzyma nadal mo- 


Warszawa, 3 listopada. (G). P. Mi- 
nister Józef Beck udzielił oświadcze- 
nia Agencji „Iskra“: 

Pan minister stwierdził, że ostatnia 
zmiana na stanowisku ministra spraw 
zagranicznych jest zmianą natury czy 
sto personalnej. Nasza polityka zagra- 
miczna, oparta od sześciu lat na zasi- 
dach stałych żywotnych i rzeczywi- 
stych interesów Polski. nie podlega 
fiuktuaciom, wynikającym z zagi- 
dnień polityki zagranicznci lub chwilo- 
wych nastrojów. Jeżch przyjrzymy się 
dokładnie wypadkom i faktom z tej 
dziedziny, w przeciągu tego właśnie 
okresu czasu. to mówia one Sime zu 
siebie. Ciągłość więc :aszei dotycih- 
czasowej linii w polityce zagranicznei 
będzie nadal bezwzględnie utrzymana. 
Pan minister podkreślił następnie 
wielkie zasługi i prace swego poprze- 
dnika ministra Zaleskiego ua tem polu. 
P. minister współpracował z min. Za- 
leskim jako podsckretarz stanu przez 
ostatnie dwa lata. Łączyły go z nim 
nietylko węzły zaufania, ale i wspól- 


WŁADYSŁAW BUSZEK 
LWÓW, UL. AKADEMICKA 6, — Tel. Kr. 18-48. 
WYROBY ZŁOTE, SREBRNE, ZEGARKI I T. D. 


Specjalny dziar dla wyrobu wszelkiego 
rodzaju odznak, żetonów, nagród lt. d. 


— Elektryczne złocenie i srebrzenie. — 


LUDWIK HOSZOWSKI 
LWÓW, AKADEMICKA 3. 
SZCZOTECZKI I PASTY DO ZĘBÓW. 


ALOJZY HUBNER 


LWÓW, RYNEK 38. 


FARBY, — KOSMETYKE, — ARTYKUŁY 
GDSPDDARCZO - DOMOWE. 


WŁADYSŁAW CIECHULSKI I SYN 


LWÓW, LEGJONÓW 5. 
SPECJALNĄ GALANTERJĘ MODNĄ. 


HURTOWNIA TEKSTYLNA 
LWÓW, RYNEK 30. 


SUKNA — JEDWAB © — PŁÓTNA 
SDLIDNE A TAYS 


Lomee R 
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„Ciągłość dotychczasowej linii 
będzie utrzymana w polityce zagranicznej“. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


nota idei i poglądów politycznych. O- 
statnia zmiara na posterunku ministra 
Sbraw zagranicznych nic może więc 
rrzynieść naszej polityce zuyranicznej 
żadnych niespodzianek 


ZMIANY PERSONALNE W M. S. Z. 


Warszawa, 3 listopada. (Gi) Dowia- 
duiemy się. Że w najbliższym czasie 
nastapi nominacja stałego delegata Pol- 
ski przy lidze Narodów na micisce 
onróżuione py Śmierci $. p. Franciszka 
Sokala. 

Dowiadujemy sę, że p. min. Beck 
przew dnie eu stanowisko naczelnika 
Wydziaru ustrojów międzynarodowych 
w M. 5. Z. p. Raczyńskiego. Charge 
d'afiaires Polski przy Lidze Narodów, 
p. Gwazdoski, ma być przydzielony 
miebawen: do centrali j obiąć stamos 
wisko naczelnika Wydziału ustrojów 
imiędzynarodowycii. 

Dowiaduiemy się nadto, że dotych= 
czasowy szef gabinetu ministra Spraw 
Zagr. p. Szumlakowski ustąpi z zai. 
mowanego stanowiska. Będzie on po- 


OSZCZĘDZASZ 50%, 
KUPUJĄC WE FIRMIE: 


HAIM I SYN 


LWÓW, KOPERNIKA 11. —=—==— TEL. 20-45, 


UE ZEM FORTEPIANY, PIANINA, 
GRAMOFONY, PŁYTY. SE 


KSIĘGARNIA TOWARZ. SZKÓŁY LUDOWEJ 


Lwów, ul. Batorego 32 2957 
Tal. 51-80. PKO 153222 
Książki po cenach zniżonych. 


EDMUND RIEDL 


LWÓW, RUTOWSKIEGO 3. GRODECKA 74. 
HERBATĘ HAWE 


JAKÓB ROSENMAN 
AKADEMICKA 26. 


ARTYKUŁY DO SPORTÓW ZIMOWYCH 
CENNIKI WYSYŁAMY. — Telefon 19-61. 


„STADJON”, siwa ze 


GRAMOFONY - PŁYTY - NARTY - ŁYŻWY. 


WŁASNY WARSTAT REPERAC. — Tel. 27-81 


cno i niewzruszenie Wł 
się, aby wstrząśnienia. 
wołania daży opozyCH, 
mniejsze. 


W końcu omówił p. PF 
szereg spraw bieżących i pta% 
kujące klub BBWR. w Semis, < 
specialny nacisk na prace komis 
stytucyjnci. zecze 
Następnie odczytane zostało winistra 
nie komisii powołanej przez a 
skarbu do zbadania zar 
wicemin. skarbu St. Mor" 
związku z procesem drożdżowyje 
toczonym przeciw P. Olpińskiem twiet 
rzeczenie komisi kategorycznie UtÓW: 
dza zupełna bezzasadność Zar SIA 
stawianych p. wicemin. SAI 
mu i zaznacza, że w UsZEZE” 
tych nie było ani cienia prana 


sf m 


wołany na inne stanowisko 
macji polskiej, Szciem gak netu < 
stru Spraw Zagr. manowany e 
p. Deębieki. dotychczasowy Szef iope 
tamentu polityczecgo, zaś 1080 283 
cy rudcu Sokołowski- 

Jak się dowiadujemy. ho 
sckrętarza stanu w M. S. Za8r. 
w najbliższych dniach. 


Min. Beck złożył przysięgę 


Warszawa, 3 listopada. NOW omiani 
wany minister spraw zagraniczny "a 
Józet Beck złożył dziś przysie8e ć 
ręce p. Prezydenta Rzpiitel. 


sa DDA 
nominacja P9 
nastął 


LJ * Ld 3 

Paryż. 3 Istopada. Dzienniki pošwií 
caią wiele micisca ustąpieniu minist" 
Zaleskiego, zgodnie składając hołd POR 
skiemu mężowi stanu i przypominajaę 
wiele usług. jakie min. Zaleski oddał 


sprawie polskiej, głównie dzięki 8 
mu osobistemu prestiżowi. Dzie S 


podkreślają. żę ustapienie ministra Ą 
leskiego spowodowane zostało Ay! 
stanem igo zdrowia. Prasa stwierda 
że fakt. iż min. Beck iest bliskim 
współpracow nikiem ministra Załeskie 
zo, świadczy, iż nie należy się spoužie 
wać zmian w polskiej polityce zag 
nicznej. (PALJ 


aume 


Roosevelt czy Hoover? 


(Teletonem od naszego korespońdeała" 


Warszawa. 3 listopada. (G) Z Noś? 
go Jorku donoszą, że zakłady w SPr*” 
wie wyboru prezydenta robione SA 9 
beenie w stosunku 3:1 na korzyść Roo 
scvelta. W Chicago stosunek ten W3 
nosi 16:5, ze stawką 48.000 dol. 


Układ z ks. Heleną rumuńska 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 3 listopada. (G) Z Buka 
resztu donoszą, że między królem Ka- 
rolem a księżną Heleną zawarty 2% 
stał układ. w myśl którego ma ona PO” 
bierać 7 milionów lei apanaży rocznie. 
Księżna przez 6 miesięcy w roku De 
dzie miała prawo przebywać w Buka- 
reszcie i widywać się z synem. Nastę- 
pca tronu ma przez jeden miesiąc prze 
bywać u matki zagranicą. Jednoczś” 
śnie księżna Helena zobowiązuie SI 
do udania się do Florencii. 


Strajk komunikacyjny 
w Beriinie. 


Warszawa, 3 listopada, (G) Z Berli- 
na donoszą: W Berlinie wybuchł dz! 
rang strajk komunikacyjny, Nie kursui 
tramwaje i autobusy, Kłka tramwajów» 
które próbowano uruchomić, strajkuja” 
cy zdemolowali. Policja stacza utarcz 
ze straikującymi, 


"waż 


>. 


+ 
topad Na dzisi 

5:  Stopada, Na dzisiej- 

AJ Seimu wygłosił Mi- 

» l prof. Wład. Zawadzki 


„POL 
JEM, SKA JEST PIERWSZYM KRA- 


KTÓRY 
ZMN POSZ 
MNIEJSZANIĄ BUDŻETÓWA 


har. ; 
budze ry styczną cechą ostatnich 

niejsze "CH niemal państw 
Vsokości | no. SIę ich nominalne] 
E: Pomimo to ich deficyto- 
wl T 
od lat trzy nież budżety  wykazulą 
Więc gd e „ale zmniejszenia, Tak 
knął. g X a ct Za rok 1929/30 zam- 
za 4 3.030.000.000 zł, to 

n "Ea dał tylko 

ozya, +  DUdŻEt zeszłoroczny 
Dreliming 0000.000, a tegoroczny 

Wykonano „V Sumie 2.452,000.000 
Szy, niu okaże się znacznie niż- 
Przytem. że Polska 
; krajem, który Śmiało 
Sa Zim ejszan'a swych bu- 
zyj ia w związku z tem wy- 
. Sotychcząs ciry” deficytu 
fóre Wysokie w stosunku do 
mniejęz „775 toczyłetm. 
łów à EENE siç wysokości budże- 
Lesjenie Podwójne znaczenie: 1) pod- 
2) SU nabywczej pieniądza, 
A 5 realnych oszczędności 
ze spadkiem siły płatniczej 
Momenty te, powodujące 
iednpczeć globalnych sum., zakreśla 
ia, Me grance tego zmniej- 


linage? 
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3 DO RÓWNOWAGI CEN. 
Dieniadzi © podwes'eniu się wartości 
Y ziem (Mister stwierdza, że 
Ry py mopłodów spadły slniej niż 
leż. dów przemysłowych, Na- 
voa do obnżenia cen W 
im xich wypadkach, kiedy 
v daż,, . VSOKie, jak również na- 
w któr w do stworzenia warunków, 
b $I możnaby podnieść ceny 
t |. dążyć należy do więk 
fa8: w tej dziedzinie, 


W 
YDATKI NIEZBĘDNE I POŻA- 
DANE. 


4 © oszczędności. Cele, 
Przeznaczone są wydatki bu- 
by; * Nek podzielić na dwie gru- 
ślanow., SUE i pożądane. Pierwsze 
eynę p Zwartą całość, drugie sa roz- 
je waj nieograniczone, Polska 
eszly n Z Pierwszych krajów, któ 
im A drogę surowych oszczęd 
datków, żetowych, t. j, kasowania 
pożądanych a nie niezbęd- 
| rę: co już zostało dokonane, 
; na z przypuszczalnego Wy- 
ten Bam tegorocznego budżetu, Budżet 
COTY ał się w wydatkach sumą 
w a zł, na skutek zaś suro- 
Szęzę „ ZCZĘdności, prowadzonych je- 
maju, sumą ta ulegnie s'lne- 
ae Pierwsze półrocze wy- 
127.000 zł, przyimujae 
plus minus 50 pre. 
mielibyśmy sumę 
SR , czyli o  n emal 
Miej od uchwalonego budżetu 
, 150,000.600 mniej od wykona- 
etu w roku 1929/30. 


Os 
*CZEDNOŚCI w WYDATKACH 
„ ADMINISTRACYJNYCH, 


Ce w 
datki py ydatki te podzielimy na wy» 
lą ; ne DRE Z i » 
Waa Wszelki z bieżącą administra 
r, lą 


a 


ta jętollodze q 


Prik dlugi j zobo- 
"- to okaże się, że całą zniż- 
padła na pierwsze. Odsetek ich 
Drzeszio o 80 pre. w r. 1929/30 
k aa w roku bieżącym, W pro- 
Mistracyw 7" budżecie wydatki admi- 
Dre, ogół... Stanowią już tylko 73.73 
RE ginie „$1 Sumy, Wydatki personal- 
bry i > NZono przez redukcję eta- 
Vs 125S poborów, W preliminarzu 
mym figurują One W su- 
miljonów niższej, niż w wy- 
Udżetu na rok 1929/30. Jee 
ej spadły wydatki rzeczowe, 
ílo STA z obroną kraju, bo o 


" Drel m; : sh, 
€lminarzu na vierwszem miej- 


0 Zig 


ń a 


M. 


scu stoją wydatki związane z obroną 
kraju z udziałem 33,858 pre. i kwotą 
829 milionów, dalej długi państwowe 
13,81 pre. i 338 milionów, dalej oświa- 
ta 13,29 prc. i kwota 325 miljonów, 
emerytury i renty 12 pre. j kwota 
295,8 milionów, dalej ida inne potrzeby 
z udziałem 27 prc. i kwota 662 miljo- 
nów. 


OBSŁUGA DŁUGÓW, 


W większośc: działów budżetu ma- 
my więc zniżkę nietylko w stosunku 
do zeszłorocznego preliminarza, ale 1 
do jego wykonania, i jeżeli mmio to 
przedstawiony preliminarz jest wyż- 
szy od wykonania tegorocznego budże 
tu i tylko nieznacznie niższy od sum, 
przewidzianych ustawą skarbową, to 
przyczyna tego leży przedewszyst- 
kiem w wyższej sumie preliminowanel 
na obsługę długów, Same długi t. zw. 
mędzypaństwowe wynoszą około 131 
milionów, t. į} o blisko 60 milionów 
więcej, niż w roku bieżącym. Trudno 
powiedzieć, czy sumę tę lub iaką jej 
część będziemy musieli zapłacić. W ra 
zie pomyślnego załatwienia pewnych 
wentylowanych w tei chwili projek- 
tów, zostalibyśmy od tego ciężaru 
przynajmniej w roku przyszłym zwol- 
neni: Rząd jednak nie mógł jedno- 
stronnie przesądzać sprawy i nic pre- 
lininować wydatków, do Których je- 
steśmy zobowiązani. 

Dodatkowe wydatki z tytulu obsłu- 
gi długów przekraczają iuż sumę 
oszczędności, uzyskanych z małej zniż- 
ki poborów urzędniczych, i to jest 
przyczyna. dla której prelim' narz przy 
szłoroczny przekracza wykonanie lego- 
rocznego budżetu. 


CYFRY DOCHODÓW, 


Dochody były i są niższe od preli- 
minarza, a także od zeszłorocznych, 
naskutek warunków gospodarczych. 
Różnica jednak in minus z miesiąca na 
iniesiąc maleje lub sprowadza sę do 
zera. Do tej dziedziny należą przede- 
wszystkiem podatki pośrednie j mono- 
polowe, a w słabszym stopnu podatki 
bezpośrednie. Dochody administracyj- 
ne wzrosły nawet w porównaniu z To- 
kiem ubiegłym. Dochody wynoszą za 
6 miesięcy około 1,007,000.000, w tem 
70 miljonów 6 prc. kredytu w Banku 
Polskim, a więc o 183 miliony 1nniei, 
niż w odpowiednim okresie roku ze- 
szłego. Równie bezprocentowych kre- 
dytów i 39,5 pre. preliminarzą Zas 
miast 50 prec., które teoretycznie po- 
winnyby wynosić. 

Zrozumiałą więc jest wątpliwość, 
czy dochody nie zostały zaprelimino- 
wane zbyt wysoko. Jest to też dość 
łatwy propagandowy argument, który 
w pełni został wyzyskany. A jednak 
dochody zostały preliminowane po naj 
dokładniejszej analizie wszystkich cyfr 
ich rozwoju. 


DOCHODY Z DANIN I MONO- 
POLOW. 


Zınniejszenie dochodów odbiło się 
naisilniej na pozycji danin i monopo- 
lów. Dochód ten wyniósł za 6 miesię= 
cy 782 miljony zł, t. j. o 142 miijony 
mniej niż w roku zeszłym, a w sto- 
sunku do preliminarza około 40,5 pre. 
W ostatnich jednak miesiącach zmnieje 
szenie w stosunku do roku zeszłego 
stale maleje. Podatki pośrednie od 3 
miesięcy trzymają się na poziomie 
prawie identycznym z zeszłorocznemi. 
Podatki bezpośrednie za wrzesień | 
pierwsze dwie dekady października 
nie wykazują prawie zmniejszenia, Mo 
nopol tytoniowy dał za 6 miesięcy na- 
wet 52 pre, preliminowanej sumy. 


DYSCYPLINA PODATKOWA BE- 
DZIE W PEŁNI ODTWORZONA. 


Środki zaradcze rządu z roku ubie- 
głego dopiero teraz zaczynają przeia- 
wiać swe skutki. Mówiąc przykłado- 
wo: w podatku przemysłowym zniżki 
zaczeły działać z chwila ich wprowa- 
dzenia, natomiast dodatnie skutki zry- 
czałtowamia i scalenia występują tyl- 
ko stopniowo. Scalenie aczekucvi wy- 


== 0 E 


luka 5 Spid 1URE. 


wołało poczatkowo pewne  zamiiesza= 
nie tem bardziej, że niektóre samorzą= 
dy ustosunkowały się wrogo do tei re 
formy i stawiały przeszkody władzom 
skarbowym. Obecnie sprawa jest ure 
zulowana i scalenia będa niebawem 
działały w całej pełni, 


Ustawa o ulgach w spłacie zaległo- 
Ści została zrozumiana tylko iako mo- 
żnośź niepłacenia. Zostały iuż dokona- 
ne prace dla stwierdzen a obiektywnie, 
kto zalega z powodu jawnej złej woli. 
Listy takich osobników są zestawione 
iw stosunku do nich zastosowane bę 
dą jak najostrzejsze Środki, udzielając 
bowiem ulg szerokich w spłacaniu za- 
ległości stoimy równocześnie na stano 
wisku., że należności bieżące muszą 
być spłacane punktualnie, Ta zasada 
przeprowadza się nieubłaganie, to też 
dyscypiina podatkowa rozluźniona nie 
co z powodu inylnego rozumienia u- 
Stawy o zaległościach zostanie znowu 
w pełni odtworzona, 


OSZCZĘDNOŚCI W MONOPOLACH. 


Zwrócono uwagę na monopole i 
przedsiębiorstwa. Organizacia monopo 
lów dobiega końca. Uzyskane oszczę- 
dności wyrażają się dla wszystkich 
monopoli sumą przeszło 100 milionów 
dra wszystkich 5 miesięcy roku bieżą- 
cego. Sama reorganizacja sprzedaży 
hurtowej tytoniu daje skarbowi około 
70 milionów przy utrzymaniu konsum 
cii na mieznmieiszonym poziomie. Je- 
szcze większe oszczędności zostały do 
kotńane w przedsiębiorstwie koleje pań 
stwowe. 


Przechodę do poszczególnych grup 
dochodów. Ogólna suma 2.089.000.000 
rozkłada się: daniny publiczne 1,050.5 
miljonów, monopole ponad 661 mili., 
przedsiębiorstwa ponad 102 miliony. 
dochody administracyjne 258.5 milj., 
wreszcie wyodrębnienie grupy fundu- 
sżów 16 miljonów. 


LIKWIDACJA PODATKU MAJĄT- 
KOWEGO. 


Podatków nowych na razie iie pro- 
ponujemy, przeciwnie chcielibyśmy zli- 
kwidować podatek majątkowy. Pro- 
jektujemy zastąpienie tej iednorazo- 
wej daniny periodycznie bardzo iro- 
bnym podatkiem od majątku. Niesłu- 
sznem by było zwolnić bogactwo na- 
byte od nałożonego nań ciężaru. Do- 
chody z tych źródeł około 27 miljo- 
nów figurują już w: preliminarzu. 


ŚRODKI ZMNIEJSZENIA DEFICYTU. 


Deficyt prowizorycznie określony zo 
stał na 361 miljonów. Jaki będzie reai- 
ny, zależy od wysokości rzeczywi- 
stych dochodów i możliwych oszczę- 
dności. Wskazałem na pozycje, w któ 
rych są warunki zrealizowania tych 
oszczędności. Rząd przynajmniej za- 
znaczył już swą wolę i zdo!ność czy- 
niema oszczędności i nie zaniedha w 
dalszym ciągu żadnej sposobności w 
tym kierunku — uważa jednak, że po- 
za wspomnianemi dalsze poważniejsze 
oszczędności musiałyby odbić się nie- 
korzystnie na pracy państwowej. Głó- 
wny wysiłek widzi rząd w pracy nad 
powiększeniem dochodów nad lepszem 
wykorzystaniem istniejących Źródeł a 
przedewszystkiem na wysiłkach w kie 
runku podniesienia realnych dochodów 
społecznych i obrotu gospodarczego. 


KONJUNKTURA ŚWIATOWA, 


Pozwolą panowie, że zatrzymam się 
chwiię nad ogólną sytuacją finansowo- 
gospodarczą. W roku bieżacym kon- 
junkturą Światowa miała nadal tenden- 
cie ziiżkowe, jednakże w szeregu 
państw w roku 1931 możemy zauwa- 
żyć pewne zaczątki stabilizacii gospo- 
darczej, W roku 1932 widoczne jest 
uspokojenie na najważnietszych ryn- 
kach pieniężnych. 

Mimo tych momentów po stronie pie 


niądza konjunktura Światowa nie vle- 
Za zmianie. 
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NADZIEJE NA STABIŁIZACJĘ 
STOSUNKÓW, 


Sytnacia Polski jest nieco odmienna 
i specialna. Mniei od innych korzysta- 
liśmy z zewnętrznych kredytów. Dzię- 
ki konsekwentnenu į wytrwałemu wy 
konywaniu ustalonych wytycznych po 
lityki, kierowanej gremialną myślą inie 
zlomną wolą Józefa Piłsudskiego, nie 
ulegaliśmy złudzeniu, że potrafimy wy 
trwać własną, niezależną od świata, 
dobrą koniunkturą. Nie pokładaliśmy 
wszystkich nadzieji w obcej pomocy. 
iw chwilach trudnych nie daliśmy Się 
opanować depresii Od chwili stwier- 
dzonych trudności finansowych. rząd 
poszedł w kierunku stworzenia od we 
wnąirz siły przeciwstawienia się tym 
trudnościom, odcięcia się od kryzysu 
światowego w granicach możliwości 
droga oszczędności rcsirykcyi i obniże 
nia poziomu Życia do realnych na- 
szych możliwości. Na rezultatach tei 
czynności opieramy Swe nadzieie na 
Stabilizacię stosunków i dalszy ich 
rozwót, 


PIENIADZ MUSI POZOSTAĆ ZDRO- 
WYM. 

Rząd przeciwstawia się kategorycznie 
wszelkim pomysłom zmiany podstaw 
naszego obiegu pieniężnego. Inflacja 
lub dewaluacja musiałaby okupić po- 
zorne korzyści znacznie większemł 
stratami. Toteż wejście na tę drogę 
w forme jawnej czy ukrytej uważamy 
za niedopuszczalne. Pieniądz nasz mu- 
si pozostać zdrowym. Realne powięk- 
szenie środków płatniczych w stosun= 
ku do obrotu można uzyskać przez 
wyrównanie cen połączone z obmiże- 
niem części ich przy iednoczesnem ob- 
niżepiu stopy procemtowej. 


Naczelna Rada | 
Adwokacka. 


(Telgfonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 3 listopada. (G). Dowia- 
dujemy się. że Pan Prezydent Rzplitei 
mianował dziś następujących adwoka- 
tów czjonkami Naczelnej Rady Adwo- 
kackiej: 

A. Boguckiego, Cz. Brzezińskiego, 
L. Domańskiego. M. Endelinana, M. 
Ettingera, J. Nowodworskiego, Fr. 
Paschalskiego, wszystkich z Warsza- 
wy, M. Głuszkiewicza, Br. Michalew- 
skiego. posła E. Somunersteina wszyst 
kich ze Lwowa, Alfreda Bilyka z Łe- 
dzi, W. Salkowskicgo z Lublina, Z. 
Jundziłła z Wilna, A. Rostka i K. Wol- 
nego z Katowic, Cz. Chmielewskiego, 
dr. St. Piechockiego z Peznania, St 
Esden-Tempskiego z Torunia, dr. T. 
Miksiewicza z Krakowa. dr. T, Sci- 
dlera ze Stanisławowa. 

Nowa Rada Naczelna Adwokacka 
rozpocznie swe urzędowanie z dnicii 
I grudnia 1932. 


Kronika telegraliczna. 


Skoniiskowana petycja z  iniljoneni 
podpisów. Policia IBndyńska skonfisko 
wała petycję, protestujiącą przeciwko 
niektórym warunkom uzyskania zasił- 
ków bezrobocia, pod którą jakoby znai 
dowało się około 1 inilion podpisów. 
Petycię tę deputacia uczestników mar- 
szu głodowego usiłowała przedstawić 
Izbie gmin w dniu 1 listopada. Nie mo- 
gąc przedostać się do Izby gmin przez 
kordon policii, deputacja pozostawiła 
petycię na przechowanie na dworcu 
Charing Cross. kiedy zaś przyszła 0- 
debrać ią następnego duia zostala za- 
wiadomiona, iż policia petycię zabrała. 

Zgon senjora rodziny Muratów. Do- 
noszą z Paryża, że zmarł tam w 76 
roku życia naistar::y przedstawiciel 
rodziny Muratów książę Joachim. Sio- 
stra zmarłego była małżonką austria- 
cko-węgierskiezo ministra spraw wc- 
wnętrznych hr. Agenora Gołuchow- 
skiego. (PAT) 


Na io ree PIE TE ERA 


Nr. 


z dna 5 listopada 1932, 


Zmiany na stanowiskach wiceministrów. 


Nowy prezes Najwyższego Trybunału Administracyjnego. 


Warszawa, 3 |istopada P. Prezy- 
dent Rzeczypospolitej mianował dr. 
Bronisława  Nakoniecznikow-Klukow- 
skiego, dotychczascwegy podsekreta- 
rzą stanu w min. spraw wewnetrz= 
nych, podsekretarzem stanu w Pre- 
„ydium Rady Ministrów. (PAT). 

Warszawa. 2 listopada. P. Prezy- 
äert Rzeczypospolitej mianował posła 
do seimu Mikołaia Delanowskiego pod 


sesrctarzem stanu w ministerstwie 
spraw wew netrznych, (EAN). 
Warszawa. 2 lstopadi. P. Prezy- 


dent Rzeczypospolitej mianował w dn. 
Z bm. dotychczasowego szefa biura 
orawnego Prezesa Rady Ministrów 
„ana Kantego Piętaka pierwszym Pre 
zesem Najwyższego Trybunału Admi- 
uistracyjnego. (PAND: 


* a . 


Warszawa, 3 listopada, (Sch.), Do- 
wiadujemiy sie. Że szefem biura pra- 
wnego prezesa Rady Ministrów ma 
zostać p. Władysław Paczowski, obe- 
sny zastępca szefa tego biura, 

Jak się dowiajuiemy. w niedługim 
„asie ma ustąpić z prezydium Rady 
Ministrów p. Gluth-Nowowiejski, szei 
biura usprawnienia administracji przy 
prezesie Rady Ministrów. Ma on objąć 
dno z wyższych stanowisk w mini: 
sterstwie spraw wewnętrzny cl. 


WICEMIN. MIKOŁAJ DOŁANOWSKI 


Poseł Mikołaj Dolanowski. urodzo- 
uy w r. 1893 w Cudnowie na Woly- 
"u, ukobczył wydział prawny Wii- 


«ersytcti w Odesie. poczemi rostry- 
Kkował sie w Wine, gdzie uzyskał 
tytuł magistra praw. W okresie walk 
o niepodległość brał udział w pracach 
POW na Ukrainie jako komendant 
kregu oraz czynnie współpracował 
v organizowaniu polskich  formacyj 
w.iwkowych na wschodzie, Po odwo» 
kaia go do kraiu został przydzielony 
spo porucznik do Naczelnego Do- 

(dztwa W. P. 

W siużbie państwowej cywileej pra 
cewał w Min. Komunikatir w charak- 
referenta spraw  ustawodawa 
oraz szala sekretariatu m= 
ra, W rasu 1028 wszedł ze służby 
ullstwowei do pracy politycznej 0- 
imac stanowisko sekretarza genc- 
Uncgo BBWR, mu którem pozosta 
wa! go Cwi obecnej. 

W r. 1930 uzyskał mandat poselski 
4 ty państwowej BBWR. 

Za prace miepodiegłościowe i 

«minie potsko-bolszewickicj 


WiZE 
uzwch 


at 


udział 


Ww został 


— + a A z A A OLA 


Z NZ W ZZ NN 
RANNA 


odzeaczony Krzyżem Niepodległości, 
Krzyżem POW ji Krzyżem Walecz= 
nych. (PAT) 


PREZES N, T. A, JAN PIĘTAK. 


Nowy perwszy prezes N. T. A. 
Jan Kanty Piętak, urodzony w r. 1885 
we Lwowie, wstąpił po ukończenia 
wydziału prawnego uniwersytetu 
lwowskiego w r. 1907 do służby w D. 
namiestnictwie galcyiskiem i po przej 
sciu kilkuletniej praktyki w galicyj- 
skich urzędach politycznych ; skarbo- 
wych, w r. 1913 powołany został do 
ministerstwa skarbu w Wiedniu, gdzie 
następnie przez dwa lata pełnił obo- 


niczym trybunału admin'stracylucgo. 
Następnie przeszedł na stanowisko 
urzędnika prezydjalnego w b, austria- 
ckiene ministerstwie wyznań i oświa- 
NA 

Z chwilą powstania  nicpodległej 
Polsk, wezwany do Warszawy, obs 
ial najpierw w charakterze starszego 
referenta, a od r. 1920 radcy minister- 
jalncgo. referat wyznania prawosłauw= 
nego w Mn. W.R. i O.P, pozostając 
na tem stanowisku do czerwca 1922, 
t i do chwili ogłoszenia autokefalii 
kosciola prawosławnego w Polsce. Za 
zasługi położone przy przeprowadze- 
niu autokefalii odzmaczony został 
Krzyżem Oficerskm Orderu Odrodze- 


wiązki referenta w sekretariacie praw Í nia Polski. 


Ł_ sam 


pras 


Przeniesiony następnie do rok 
dium Rady Ministrów peł prawe 
1922 obowiązki najpierw Ta CY oda * 
nego w ówczesnym | ep. US 
czym, następnie uk | 
w charakterze kierown! a 
prawnego przy prezesio < 
strów, wkońcu od kwvietgi ai 
daia dzisiejszego stanowi 
biura prawnego prezesa 
strów. 

Za wybitne zasługi 
teni stanowisku odznaczoj : 
roku 1928 Krzyżem Koman r 
Orderu Odrodzenia Polski, ZAW cha 
1931 Złotym Krzyżem Zaslat 
rakterze szela biura prawneg 


statnich doradcą prawnym s* i 
p A enia 
dów, uczestnicząc W posiedz 


Rady Min'strów. 
Od kilku lat jest delegatem 
dy rokowań z Komisją  Pa3! 


sprawie konkordatu. 


Co o dymisji min. Zaleskiego 
pisze prasa berlińska. 


Berlin, 3 .tozada, „Berliner Tage- f mowym wrogiem Rosji, 
blat“ w pierwszem wyzlaniu czwart- | mięinym taktykiem, 


kowelm zainieszcza obszerna  wiado- 
mość swego korespondenta « Warsza 
wy, oimawiającą dymisię min. Zak- 
skiego. 

Omawiając działalność b. ministra 
spraw zagr. Polski, korespondent pi- 
sze: Kiedy w roku 1926 miu. Zaleski, 
jako pierwszy minister spraw zagran. 
rządu Marszałka Piłsudskiego  obiał 
swe stanowisko. Europa znaidowała 
się jeszcze w okresie, daijącvin się o- 
kreślić terminem Locarna. Liga Naro- 
dów była dominująca instytucią euro= 
pelska. Polityka zagraniczna poszcze- 
gólnych krajów w głównych częściach 
robiona była na terenie Genewy, No- 
minacia min. Zaleskiego oznaczała u- 
stępliwość Polski na rzecz ducha i 
metod genewskich. Zręczność, z iaką 
min. Zaleski potrafił w ciągu lat na- 
stępnych bronić w Genewie intercsów 
Polski, iego stoicki spokój oraz sym- 
patie, iakie pozyskał dla siebie w Pa- 
ryżu, stworzyły mu również iw War 
szawie zapewnioną pozycję. 

Rozważajac przyszłą rolę nowcgo 
ministra Spraw Zagr. Becka. kores- 
poudent zadaje pytanie, jaka jest linja 
polityczna tego ministra, przyczem 
dochodzi do wniosku, że min, Beck 
nie jest człowiekiem linii, lecz polity- 
Kicin metod. Nio jest on ani progra- 
imowym wrogiem Niemiec, jak to czę” 
Ściowo utrzymywano, ani też progra- 


Afera z wekslami Kas Chorych. 
aresztowanie dwóch urzędników minisierstwa. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 3 lisczpaua. (eci). Na 
terenie Ministerstwa Opieki Społecz- 
de; wykryto nedużycia wekslowe na 
szkode kas chorych. Prokurator sądu 
ukr. w Warszawie Siewierski po za- 
poznanmu się z całoksetałtcui sprawy 
wydał nakaz aresztowania urzędnika 
srewizożyczucgo Ministerstwa O, Pe 
Włcdzinierza Kulki oraz urzędnika 
«um.raktaweśo luna (irabińskiego, wre 
Sui prywatnego dyskomera Z, No- 
wackiego. 

Tło nadużyć przedstawia się nastę- 
amago: do Kompeniencii Kas chorych 
nalezy m. iu. wypłacanie członkom t. 
IW, „pokarinowego”, które przysługu- 
5 karmiicym matkom. Ministerstwo 
W. P. zwraca ryczałtowo Kasom cho- 
ivel wyiożone na ten cel sumy. Po- 
veważ prowincioualne Kasy chorych 
za duią się częsio w trudnościach pie 
mężnych, zwracaią się przeto do Mi- 
rstersiwa O. P. o pomoc, która udzie 
iana bywa przez inne instytucie ubez- 
pieczeń społecznych. 

Urzędnicy Kulka i Grabiński wie- 
uzauc, że jedne) z Kas przyznana iest 


| 
i 


pewna suma z tytułu „pokarıinowego“, 
skłonili kasiera tej Kasy do złożenia 
wniosku o udzielenie Kasie pożyczki 
wekslowej w kwocie odpowiadającej 
właśnie przyznanej: i należnej sumie. 

Po przeprowadzeniu fikcyjnego kon- 
ta, Kasa otrzymała odpowiednia sumę 
w rzeczywistości jako zwrot za „po- 
karmowe“, a zarząd Kasy na podsta- 
wie porozumienia z Kulką i Grabiń- 
skim sądził, że jest to pożyczka o któ- 
rą się zwrócił, 

W zamian za otrzymane pieniądze 
Kasa chorych wystawiła weksle ipize 
stala je do Ministerstwa O. P. Kulka i 
Grabiński przechwycili te weksle, oraz 
wszelką związaną z tem koresponden- 
cię. Weksle te następnie obaj dyskon- 
towali u Nowackiego, oczywiście bio- 
rąc pieniądze z tego dyskonta dla sie- 
bie. Kiedy transakcia powiodła się, 
wspólnicy postanowili ią powtórzyć. 
Jak wykazały dochodzenia. w oszu- 
kańczą aferę zostało wciągniętych kil 
ka kas na prowincji. Suma nadużyć 
przekracza 100.000 zł. 


O 


— 
— 


Jest on na- 
który zwykł — 
co prawda, — igrać z charakterysty- 
cznem ryzykiem.  Liczyć się należy 
z tem, że w uaibliższej przyszłości w 
polityce zagranicznej Polski nastąpią 
zmiany. Zaznaczą się one co naijwy- 
żej tylko o tyle, że przoduiąca dziś 
w Europie tendeucia do zerwania z 
(Genewą i powrotu do tainei dyplo- 
macij znajdzie w osobie min. Becka 
właśnie predystynowanego dla tych ce 
lów polityka,  Jedyncin kardynalaem 
zagadnieniem bieżącej poltyki Polsk; 
o które potknać się mosi min, Zalesk:, 
była, zdaniem korespondcata, kwestia 
paktu o nieauresii z Rosia. (PAT). 


Fałszywa pogłoska 0 zamachu 
na Herriota. 


Paryż, 3 listopada. W środę o 
ły krażyć w tutejszych kołach A 
sowych i politycznych pogłoski, doko 
Madryze usiłowano rzekomo skio 
nać za.rachu na premiera francu za 
go Herriota. M'nisterstwo spravia 
granicznych ustalilo natychmiast ski 
gą tejcioniczna z ambasadą franco o. 


A e 
w Madrycie, że pogłoski te SAT) 
nie Jalszy we. 


Fiasko „pochodu głodomorów 


Londyn, 3 listopada. Wczoralś 
skuteczna likwidacia demonstracii Š 
robotnych przez policję londyn 
przypieczętowała fiasko pochodu tz 3 
glodomorów na Londyn. Obecnie op 
nione są starania, aby bezrobotnym = 
łatwić opuszczenie stolicy. 


B 
Boją się nazwy „poiskie gimnazjum 


Opole, 3 listopada, Wbrew słusznym: 
domaganom się ludności polskiej na 
Siąsku Opolskim polskiego giumaziuiu 
w Bytomiu, nadprezydcnt regencij w 
Opolu dr. Lukaschek wręczył Polsko» 
katolickiemu Towarzystwu szkolnemu 
w Opoiu na ręce prezesa Baczew- 
skiego koncesię na otwarcie „Wyższej 
prywatnej szkoły g programie gmna- 
zjalnym nauczania w języku polskin: 
w Bytomiu. 


Prezes Baczewski, przyjmując kor 
cesję, zastrzegł wyraźnie, że dO 
uać się będzie u prezydenta Ko! 
m'eszanej Calondera odpowiedniej 
terwencji, celem przemianowańia 
zwy tej polskiej uczelni na na 
„Polskie prywatne gimnazjum Ww = 
tomiu', iy 

Uroczystość otwarcia nowej szko? 
| polskiej odbędze się dnia 8 listop 
IR 26 (PAT) 
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6-ciu strzałami ugodził kochankę. 


Lwów, 4 listopada. 


Wczoraj wieczorem po godz. 18-tel 
w oknie Wojewódzkiej Komendy Po- 
licji siedział jeden z posterunkowych 
j patrzył na przeciwległą ulcę św. 
Łazarza i ujrzał wychodzących z uli- 
cy Bogusławskiego dwoje młodych 
ludzi. którzy żywo rozmawiali ze so- 
bą. Nagle mężczyzna wyciągnął z ke 
szeni rewolwer i zbliska strzelil ko- 
biecie w twarz. Ta z krzykiem po- 
częła uciekać, Mężczyzna biegł za 
ną i pięciokrotnie jeszcze strzelił w 
iej plecy; wkońcu kobieta zwaliła się 
bezwładnie na ziemię, 


Widząc to posterunkowy mome- 
talnie zbiegł na dół i zaalarmował in- 
nych policjantów. Pobiegli w stronę 
ui. św, Łazarza į zaraz wpadł im w 
ręce mężczyzna. ucickający w kierun 
ku ułcy Kopernika, Był to właśnie 
sam morderca. 

Natychmiast wezwano Pogotowie 
gatunkowe. które wzięło opływającą 
krwią i słabe oznaki życia dającą ko- 
bietę i powiozło ią do szp tala, 


Tymczasem zabójcę poddano bada- 
niu śledczemu. Jest to 23-letni inka- 
sent firmy „Postęp“, Samuel Dantzer; 
postrzelona przez niego kobieta nazy* 
wa się Kazmiera Bielakówna, liczy 
lat 24. Poznali się oboje przed kilku 
jeszcze laty, gdy on był pomocnikiem 


handlowym, ona zaś urzędniczka io 
my astkuracyjnej „Silesia* przy ję) 
Koścuszki. Doszli wnet do e 
mienia na terenic erotycznym i = 
zamieszkali razem w wynajętym spe 
cjalnie mieszkaniu przy ul. Bogusia, 
skiego 8. Bielakówna przestała pre” 
tować i była na wyłącznem utrzyma 
niu Dantzera. W ostatnich czasa? 
ona postanowiła z nm zerwat. e 
rodzce jego (zam, przy ul. Skarbkov 
skici) prześladowali ią ustawicanć ( 
nękali, Kłótnie między kochankam 4 
prowadziły do tego, że przed Kik 
dniami ona wyrzuciła go z mieszka” 
nia, Wczoraj w eczorem Dantzć” 
przed kamienicą przy ul. Bogusław 
skiego 8 czekał na kochankę. Gdy 
Bielakówna wyszła z bramy, | 
stąpił do niej i poczęli razem i$ 
kierunku ul. św, Łazarza. Odrazu 
buchła między nimi ostra kłótnia, 
rą zakończył Dantzer serją strzał” 
z rewolweru, wymierzonych przeciw 
Bielakównie. 

Dantzera po przesłuchaniu osadzo* 
no w więzieniu. 
mc c 
MĂ A ZY  A 
FORTRON 7 AT 

Szanujesz zdrowie, czas i pienią* 

dze, podrożując, wysyłając listy 

e ei towary samolotami P+ 

Informacie i biletys Tel, 46-71 

ś 29-36 i biura podróży. 
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>, Tesic 
szych obr „ śllnegy kurczenia się na- 


awieranie | Owarowych z zagrani- 
ślientem Akia handlowego z 
jese SU lat dodatni eż mamy już od 
Szczegóni us handlowy, 

ie ważne i donio- 
Pragniemy poddać 
lotychczasowy stan 
ym zak możliwości, jakie 
akresje ną przyszłość. 


€ 
Stosunki Przedewszýsikiem nale- 


läs 
bliz tego 


SOSbod 

„AE arcze między: 
k Mowie „AR Oparte są dotychczas 
qi, Z naj wieka el © obustronnej 
E R ee $0 uprzywilejowa- 
ag ij do wiedawna je- 
p ozi A dużą rolę w naszym 
lany Ea zach trzody chlewnej, 

S 4e do poprawy sw 

j andlo prawy swego 
zila q Wego, Austria doprowa- 


Podpi 
sm „saa w dniu 6 lutego b. 
Że w od TY urzeczywistnił za- 
ardo, niesieniu do Polski bi- 
c ma byè doprowadzony 
Min Przyczem jednak eks- 
yg ez kzględni ny Sla do Austrii nie miał 
Vagi. MY przy ustalaniu tej 


gu 

ame akt, że o ile w 
439 doś © zaznaczaiacych się 
325 sięcy: Wywieżiiśmy do Austrii 
A 4 DAĆ żywych i bitych 
d d wywóz ten skur- 

© A 407 tys, Sztuk, Ez 
s. W, kich ı Bie, u TA ak ak, 
20 e atat ehi ub. wywo- 
moj D t i2 N sztuk 
hogg r “Mmi układ daje nam 
y ~“ S ra zaledwie kilku 
O prz luw chlewnej miesię” 
V pomocy komisjonerów 
i pa, 00 p dla nas związane 
Jedynie chwi- 
na naci rynkach 
je wi. czasowo beral- 
A zywóż trzody chlewnej 


zęj 
h j oaa awia się sytuacia na- 
n Wm ak Mu węgla. który stanowi 
“a u najpoważniejszą naszą 
iz cą e aktywności na- 
68 Handlowego z Austrią. 
wyw R milionów tonn wę- 
"EM do Austrii przez 
stał 1928 i 1929, zreduko- 
lą gy, © W Ubiegłyn roku do 1 
Ścisła tys. tonn, W roku bieżą- 
naga c Anetą mentacja przywozu 
y aeg itii ograniczyła wywóz 
ej do 40% dotychczaso- 
e, lukkolwiek energiczna 
z> Czynników  miarodai" 
sa "=. rainteresowanych złago” 
Pi n rzeczy > Stopnia powyższy 
a wież ardzo dotkliwie odczu- 
Sry asz eksport węgla wpro- 
U prze Ymusu opłacania całego 
aty yckiej *Wozowego aż do granicy 
tew daz nadawce-eksporte- 
ofychczasowemu zwycza- 


st 

z ag ; „key, opłącał odbiorca au- 
gi. ZAL ró p należy, że koszt prze- 
0 to cz SIę 2/3 ceny towaru. Mu- 
zyżk oczywiście za za sobą pociągnać 
„,tezni ko pogla, co zmřiejszyło 
Alego lKurencyjność węgla pol- 


„Esej tynku austriackim. Dużą 
tość dla naszego ekspor- 
B P rozporządzenie, usta- 

Wy stosunek sprzeda- 
importowanego do wegla 
Ochodzacy w niektórych 
do 90% 

“Siia ża; zakresie importu jai 
iż twe mie do niedawna je- 
j AL w naszym iimnor- 
CR'amen ntą: ie wskutek wprowadzo- 
W cta zos Ji w tym zakresie ze- 
y te ać na pian dalszy. 


N sna 
Został «œ © "asz eksport do Au- 


| 
m sł 
u, 0 ipsunkowo znacznie zaha- 
SM Ustri lte jeszcze w roku ubie- 
| vag 2 Odbierałą 93% naszego 


„Pierws „i milionów złotych). to 


žė 
(i Inili, 1 oczu r. b. tylko 7.8% 
k »Strjagki Oczywiście. że import 
w IL ejszeni Polski rów.rież uległ 
zila do Pol ak n.p. Austria przy- 


olski w ubiegłym roku 


W z de AL. 


(76 mili. zL), a 
r. b. 45% 


5.1% swego eksportu 
w  pierwszem półroczu 
(19.5 mili. zł). 


W tych warunkach Polska przystę- 
pując do rokowań handiowych z Au- 
strją wysuwa przedewszystkiem  żą- 
danie co do zabezpieczenia odpowia- 
dających naszym potrzebom kontyn- 
gentów węglowych i usunięcia wszel- 
kich utrudnień siosowanych przy wy- 
wozie węgla do Austrii. Na drugim 
planie miałaby się znależć kwestja u- 
trzymania obecnego staru rzeczy co 
do sposobu rozdzielania kontyngeu- 
tów na nierogaciznę w wywozie do 
Austrii, jakoteż usunięcia pewnych 
szczególnych utrudnień w tęj dziedzi- 
wie. Chodzi tu głównie o utrudnienia, 
które łączą się z eksportem ilości nad- 
kontyngentowych. 
bądź w drodze obrotu konipensacyjne- 


dokonywanym | 


inpacw (Sa 


Przed zawarciem traktatu handlowego między Polską aRustrją 


Jakie żądania wysuwaią obie strony? 


go, bądź wzamian za konfiskatę części 
zysków eksporterów ma rzecz skarbu 
austrjackiego. 


Że swej strony Austria wysuwa żą- 
danie udzielenia jej znacznej liczby 
zniżek celnych w zakresie wywozu 
do Polski szeregu swych wyrobów 
przemysłowych, pragnąc zabezpie- 
czyć się równocześnie na dalszą przy- 
szłość (t.i, na czas po wejściu w życie 
nowej porskiej taryfy, przed podwyż- 
kami szeregu artykułów  interesuią- 
cych Austrię. a wynikających z nowej 
taryfy celnej. Polska chętnie godzi 
się na umożliwienie Austrii wyrówna- 
nia bilansu handlowego, z tem jednak 
zastrzeżeńwiem, że eksport węgla pol- 
skiego do Austrii miałby być wyod- 
rębniony z równowagi wzajemnego 
bilansu. Należy przypuszczać, że per- 
traktacie między kontrahentami dadzą 
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wyniki dodatnie i że już w naibliż- 
szym czasie traktat handlowy polska- 
austrjacki zostanie zawarty. A. G. 


DELEGACJA POLSKA NA ROKO- 
WANIA HANDLOWE Z AUSTRIA. 


Warszawa. (PAT.) Na rokowa'ia 
z Austrją w sprawie zawarcia nowego 
traktatu handlowego. któryby zastąpił 
traktat z 1922 r., udaje się do Wiednia 
deiegacja polska w składzie p. posła 
Łukasiewicza w Wiedniu. p. Mieczy- 
sława Sokołowskiego, dyrektora De- 
partamentu Ministerstwa Przemysłu i 
Handlu, p. Włodzimierza Adamkiewi” 
cza, radcy Ministerstwa Spraw Zagra- 
nicznych i zastępcy naczelnika Wy- 
działu Zachodwego. W charakterze 
ekspertów z ramienia Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu wchodzą pp.: dr. 
Stoga i radca Konopski, 


Nagroda aktorska. 


Donoszą nam z Warszawy: Ustano- 
wione przez osobę. pragnącą zacho- 
wać incognito nagrody dla artystów 
dramutyczsych po 1000 złotych, przy- 
znane będą w bieżącym tygodniu 
przez sąd konkursowy, w skład które- 
go wchodza wybitni przedstawiciele 
teatru, krytyki i literatury, a mianowi- 
cie: Boy-Żeleński, Boelke Robert (pre- 
zes ZASP), Drabik Wincenty, Gall 
Iwo, GorczyńskiBolesław. prof. Uniw. 
Kozicki Władysław, Konczyc Tadcusz, 
(prezes ZAIKS), Kiedrzyński Stefan 
(wiceprezes Z. Autorów Dram.), Ma- 
kuszyński Kornel, J. A, Maklakiewicz, 
Jan Nep. Miller, Nowakowski Zyg- 
munt, Orlicz Michał (komisarz kon- 
kursowy), Piasecki Stanisław, Kuli- 
kowski Mieczysław, Schiller Leon, 
Świerczewski Eugeniusz, Trzciński 
Teofil, Wierzyński Kazimierz. 

Pracę orjentacyjna i przygotowaw- 
cza spełnia przy współudziale komi- 
sarza nagrody komisja wykonawcza» 
która też pomaga Przy organizacji ple- 
biscytu wśród publiczności. Ponieważ 


j nagrody będą przyznane nie za cało- I 


kształt działalności aktorskiej, ale je- 
dynie za naiceinieiszą i najpopularniej- 
Szą kreację w okresie od czasów od- 
zyskania iwiepodległości, powstaje 0s9- 
bna fundacia, która przewiduje przy» 
znanie puharu honorowego za cało- 
kształt twórczości artystycznej akto- 
Nar 

Poza głównemi nagrodami. przyzna- 
nych będzie 5 zaszczytnych wyróż- 
rień, 

Lista kreacyj, które weźmie sąd kon- 
kursowy pod uwagę przedstawia się 
według tymczasowych zestawień ko- 
misji wykonawczej nastęruiąco (wed- 
iug alfabetu): Brydziński Woiciech 
(hr. Henryk w „Nicboskiej*), Chmie- 
liński („Fortepian“), Ćwiklińska (..Ma- 
man do wziecia“), Dułębianka (,„Prze- 
chodzień* Katerwy; „W Małym Dom- 
ku“ Baltowa — „Fortepian“. Nauczy- 
cielka w „Sztubie“). Frenkie! Miecz: 
(„Pan Gelłdhab“, Wistowski, stary 
marynarz w „Żeglarzu*), Gorczyńska 
(„Drugie imię iniłości* Helena), Jaracz 
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Stefan (.Judasz* Tetmajera), Kamiń- 
ska (.Szczęście od jutra“, Leszczyń- 
ski Jerzy (Papkin, Gucio), Maszyński 
Mariusz (Aryst w „Fircyku w zalo- 
tach“), Modzelewska Maria jako Ewa 
w „Dziejach Grzechu“, Osterwa Jul- 
jusz („Fircyk w zalotach“, „Sułkow= 
ski“, Konrad, Przełęcki), Przybyłko 
(„Kochankowie*. .Lekkomyśina sło- 
stra“), Romanówna (Zosia w „Koniec 
i poczatek“  Maszyńskiego), Solska 
(fantka). Solski Ludwik za role: 
(Judasz. Fryderyk Wielki, Łatka), Sta- 
nistaw Stanisławski (Pan Jowialski*). 
Stęnowski Junosza (Małatyński w 
„Miłość bez grosza“), Węgrzyn Józef 
(Gusiaw-Koarad, Till w .Fortepia- 
nie“),  Zelwcerowicz Aleksander 4(Cze- 
piec). 


Mnóstwo wartościowych ról. które 
wysułęto w dvskusii nie odpowiada 
wszystkiin warunkom ko*kursu. — 


Oczywiście nie można przesadzać Wy- 
ników, ponieważ sędziowie konkurso- 
wi mogą zgłosić kandydatury, o któ- 
rych nie było mowy w plebiscycie. 


Uczczenie Wyspiańskiego. 


W związku z obchodem ku czci Sta- 
nisława Wyspiańskiego w Krakowie, 
sekcja literacka komitetu urządza w 
miesiącu listopadzie cykl odczytów o 
Wyspiańskim dla szerszych sfer spo- 
łeczeństwa. W „Polskiem Radjo* od- 
będzie się „Godzina Literacka“, wy- 


pełniona fragmentami utworów poety. í 


Na kamienicy przy placu Mariackim, 


gdzie Stanisław Wyspiański pisał 
„Wesele“, zostanie odsłonięta tablica 
pamiątkowa z portretem poety, dłuta 
artysty-rzeźbiarza Karola Ħukana. 
Gimnazjum nowodworskie postanowi- 
ło również w westibulu gmachu wmu- 
rować tabiicę pamiątkową dla uczcze- 
nia Stanisława Wyspiańskiego jako 
dawnego ucznia tego zakładu. 


Wystawa rewolucji faszystowskiej 
w Rzymie. 


W tych dniach w odnowionym pała- 
cu wystawowym przy ui. Nazionale 
ctwarta została wielka wystawa re- 
wolucji faszystowskiej, Wystawa za- 
wier: 18.000 obiektów. Wbrazuje ona 
poszczegół e fazy bisiorii włoskiej od 
czasu wojny Światowej, a mianowi- 
cie walkę o interwencję Włoch w 
woinie światowej; udział Włoch w 
wojnie; reakcje przeciwko  bolszewi- 
kom  sabotażystom i wrogom zwy” 
cięstwa. Pierwsze sale po$więcone są 
na zobrazowanie pośrednich i bezpo- 
średnich przyczyn wojry Światowej. 
przedsiawione są dokumenty dotyczą- 
ce utworzenia przez Mussoliniego fa- 
szystowskich kół rewolucyinych. W 
następnych salach rozmieszczone zo- 
stały eksponaty, obraz.uace naiważ- 
niejsze momenty woiny śŚwiatowei 0- 


raz ©kresu bezpośrednio pe wojnie 
(konferercja wersalska. niepokoje we- 
w*hną:rz kraju). Dalej znaśdujęmy doku- 
menty ilustrujące akcie Mussoliniego 
w krerenku utrwalenia ustroju faszy- 
stowskiego, ciaz walkę z komuniz- 
men i a archią. Wystawiony jest m. 
in. fotel z rady miejskiej miasta Bolo- 
nii, na "WS umarł zabity przez ko- 
munistów radny Paolo Giordani. 
oe Ró została obrazowo a- 
kcia Gabrjeła d'Annunzio w Fiume. W 
ostatnich salach znaidujemy . ekspona- 
ty, ilustrujące marsz na Rzym, oraz 
przedstawiające dorobek rządów fa- 
szystowskich we wszystkich dziedzi- 
nach. przedewszystkiem w dziedzinie 
robó! publicznych. 


Doroczne święto Liceum 


Krzemienieckiego. 


W dniu ES 
Krzemisnieckie, 


pażdziernika Liceum 
jako w driu patrona 
Swego zalożyciela Tadeusza Czackic: 
go, ubcludziło uroczyście doroczne 
święw. Zrana odbyło się nabożeńsiwe 
w kościele liccalnym, na któręm obe- 
cui byli: wicewojewoda wołyński p. 
sleszyński, generał Rydz-Smigły, ku- 
rator okr. szkolnego woł. Jan Fire- 
wicz i inni przedstawiciele władz: 
Podiiusłe kazanie okolicznościowe 
wygłosił kapelan liccalny ks. kanonik 
Ja: Szalruński, 

Po nabożeństwie o godz. IU mło- 


dzież zebrana na dziedzińcu licealnym 
wysłuchała brzemowienia wizytatora 


Liceum — Juliusza  Peniatowskiezu, 
pboczem odśpiewane „Warszawiasko 
i wszóku Z trkieswu  lieealoa wyru- 


szono do lasku koło Białokreniew w- 
Lok Krzemieńcu du t. zw. „Maćkowcj 
Doliny", dekad za czasów Czackiego 
zwykle odbywały się wycieczki mlu- 
dzieży. W „Maćkowej Dolni“ udby- 
ło się tradycy ine obozowanie przy 0- 
gniskach, tu też odbył się wspólny 
dla młodziczy szkolnej i gości obiad 
w obozie, wieczorem zaś bo powrocie 

z „Maćkowej Doliny“ odbyły się uro- 
ch ste wieczory osobno dla młodz:e- 
ży starszej i osobno dla inłodszej, pu- 
św 'ęcone końcowemu okresowi prac; 
dawnego Liceum i udziałowi wycho: 
wanków w powstaniu #istopadowen. 


Na zakończenie uroczystości odbyła 
się Równi dla inłodzieży klas star- 


I szych. 
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Wiadomości bieżące Ze spraw miejskich. 


Piątek 


Karola B. 
lutro: Zacharjasza 


Wschód słońca 6'38 
zachód słońca 1600 


listopada 
1932 


TEATR WIELKI. 


Piątek 4 XI godz. 7/30 „Mariusz'. (Za- 
kupione.) 

Scbota 5 XI godz. 7.30 Koncert symfo- 
nicznw. 

Niedziela 6 XI godz. 3 pop. „Faust (o- 
pera). — Godz. 7.30 „Tak było i będzie“ 
(Jubileusz Wandy Siemaszkowej). 

Poniedziałek 7 XI godz. 7.30 „Marjusz* 
(Abonament 2). 

Wtorek 8 XI godz. 7.30 „Tosca“ (opera). 

Sroda 9 XÍ godz. 7.30 „Marjusz”. 

Czwarick 10 XI godz. 7.30 „Rigoletto“ 
(opera). 


TEATR ROZMAITOŚCI 


Piatek 4 XI godz. 730 „Olimpia”. (Abo- 
nament 2.) 

Sobota 5 XI godz. 3.30 „Pinokio, — 
Godz. 7.30 „Oiimpia* (Abonament 2). 

Niedziela 6 XI godz. 12 „Pinokio“, — 
Godz. 3.30 „Lekarz bezdomny** (Abon. 1). 
Godz. 7.50 „Dziwni kochankowie“  (Misti- 
zr. 

Poniedziałek 7 XI godz. 7.30 „Tak była 
i będzie" (Abon. 3). 

Wtorek 8 XI godz, 7.30 „Olimpia* (Abo. 
nament 2). 

Środa 9 XI godz, 7.30 „Tak było i bẹ- 
dzie'* (sprzedane). 

Czwartek 10 XI godz. 7.30 „Lekarz bez- 
domny'. 


Sala Colosseum: Film: „Mądra żo- 
na“, Rewja: „Humor krzepi". 


KINOTEATRY. 
APOLLO: „Maleńka z Montparnas- 


se”, 

ATLANTIC: „Błękitna Rapsodia“. 

CASINO: „Głos Pustyni“, Ossen- 
dowskiego. 

CHIMERA: „Milczący wróg* oraz 
„Klątwa Rodu Mandarynów". 

GRAŻYNA: „Król, to ia" 

KOPERNIK: „Błond Venus“, Marle- 
na Dietrich. 

MARYSIENKA: „Blond Venus“, Mar 
icna Dietrich. 

OAZA: „Burza nad Zakopanem*.- 

PALACE: „C. k. Komenda serc“. 

PAN: „Puszcza*, Józefa Weyssen- 
hofia. 

PASAŻ: .W krzyżowym ogniu", 

PROMIEŃ: „Legion ulicy" oraz 
rewia. 

RAJ: „Bitwa nad Sommą*. 

STYLOWY: „Faworyta Maharadży* 

ŚWIT: „On i jego siostra“ Vlasta 
Burian. 
UCIECHA: 


„Maradu“, 


ST, LEMPICKI, 
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ULGI PODATKOWE, 


Magistrat "m. Lwowa przypomina, 
że w myśl uchwały Rady miejskici z 
14 lipca 1932 przysługuią obecnie spe- 
cialne ulgi w formie 25% bonifikaty 
wpłaconej sumy tym  płatnikom, któ- 
rzy uiszczą zaległości powstałe przed 
dniem 31 marca 1931 wraz z należno- 
Ścią po dzień 30 czerwca b. r. w na- 
stępujących samoistnych podatkach i 
opłatach gminnych: w podatku od pla- 
ców niezabudowanych, od zbytku 
mieszkaniowego, od spadków i daro- 
wizn, od umów o odpłatne przeniesie- 
nie własności nieruchoincj, w podatku 
ładunkowym, hotelowym, w podatku 
od widowisk, od posiadania przedmiio- 
tów zbytku (ekwipaże, konie), w opła- 
cie kanałowej z wyłaczeniem opłaty 
wyinierzanej według wodomierza. 
drogowej, w opłacie za czyszczenie 
jezdni, za wywóz Śmiecia. za zużycia 
dróg i bruków, oraz w opłacie targo- 
wej. przyczeni od zaległości powsta- 
łych przed dniem 31 marca 1931. iako- 
tež od kwot zbonitfikowanych nie po- 
biera Magistrat kar za zwłokę. Wobec 
przyznania powyższych daleko idą- 
cych ulg leży we własnym interesie 
płatników korzystanie z nich w iak- 
najszerszym zakresie, 


Z DZIAŁALNOŚCI ZAKŁADU BADA- 
NIA ŻYWNOŚCI, 


Miejski Zakład badania żywności i 
przedmiotów użytku wykonał w paź- 
dzierniku b.r. 2064 analiz, z czego 3t 
prób oddano na droge sądową. Mleka 
badano 863 prób, z tego rozwodniona 
była jedna, zbieranych 12. Śmietany 


I 
datky kory dębowej. Na 100 badanych 
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badano 53 prób, Na 305 badawych prób 
masla — 7 było fałszowanych marga- 
ryną; Przez kilka miesięcy ostatnich 
ti. od maja do września tego zafał- 
szowania nie było. Inne tłuszcze i ole- 
je (22 prób) były bez zarzutu. Chleb i 
mąka (215 prób) były zawsze odpo- 
wiednie, Miody tak przaśne jak i pitne 
(85) nie ulegały fałszowaniu. Dwa ra- 
zy zakwestionowano wyroby cukier- 
nicze z powodu zupełnego ich zepsut- 
Sia. Marmelady (135) nie dawały po- 
wodu do kwestionowania. Herbata, 
kawa. kakao (razem 45 prób) przed- 
stawiały zawsze towar odpowiedni. 
Z korzeni (62%) zakwestionowano 1 
sproszkowany cytlamon z powodu do- 


prób wędlin zakwestjonowano 10 z 
powodu dodatku mąki i barwienia bar- 
wikami simołowemi. Grzyby sprzeda- 
wane ra placach były zawsze zdrowe. 
Konserwy jarzynowc w puszkach (9) 
zawierały dozwoloną ilość miedzi. 
Wódek badano 8 prób, z tego jed'rą 
zakwestjonowano z powodu fałszywe- 
go oznaczenia. Poddano badaniu 7I 
prób wina i stwierdzono, Że coraz czę” 
ściei zdarzają się znowu wina fałszy” 
wie etykietowane; zauważono wina 
gorszych gatunków z etykietami win 
lepszych, albo nawet wina zupełnie 
iniego pochodzenia z etykietami win 
francuskich wysokiej marki. Z artyku- 
łów technicznych poddano badaniu pu- 
Szki na konserwy. czy nie zawierają 
ołowiu. Wodę badano 35 razy, prze- 
ważnie dla celów wodociągowych. 
Woda z wodociągu miejskiego nie ulg- 
gła zmianie, 
JOE 
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— „Tak było I będzie* dramat w trzech 
aktach Andrzeja Rybickiego wchodzi już 
w niedzielę 6 bm. na aiisz Teatrów Miei- 
skich. Sztuka ta, poruszająca tak aktualny 
ostatiniemi czasy problem  woiny śŚwiato- 
wej i jej niezatartych Śladów w duszach 
współczesnych ludzi, trzyma widzą przez 
swą zwartą, konsekwentna strukturę tra- 
ziczną w nieustannem napięciu. W sztuce 
„Tak było i bedzie“ święci jubileusz 45. 
letniej pracy scenicznej znakomita arty- 
stka, pani Wanda Siemaszkowa. W nie- 
dzielę dnia 6 bm. po przedstawieniu dra- 
matn Rybickiego z udziałem jubidatki, iod- 
będzie się uroczystość jubileuszowa zorga- 
nizowana przez komitet obywatelski i 
ZASP. pod protektoratem JWP. prezyden- 
ta Wacława  Droianow skiego. Bilety na 
premierę sztuki „Tak było i bedzie“ spnze- 
dają kasy Teatrów Miejskich oraz Biuro 
ABO. Rutowskiego 2 (firma Anoda). Abo- 
namcuty biura ABO na przedstawienic ju- 
bileuszowe nieważne. 


=0= 
— Fitełberg I Szymanowski we Lwowie. 
Sobotni (5 bm.) koncert symfoniczny, któ- 


Z czasów pierwszego Wazy. 


Na rok bieżący przypadła 300-na 
rocznica śmierci króla Zygmunia HI., 
pierwszego Wazy na tronie polskim, 
po macierzystej krwi Katarzyny Ja- 
giellonki potomka świetnych naszych 
Jagiellonów. 

Przypormiano sobie tę rocznicę 
icszcze z wiosną br., bo właśnie w 
sumym końcu kwietnia 1632 r. pobo- 
żny monarcha zawarł oczy na sen 
wieczysty. W pismach polskich uka- 
zały się „iwbilęuszowe artykuły”, a 
że Lwów posiada także dwóch wy- 
bitnych znawców tego okresu naszych 
dziejów: dyr. Eugeniusza Barwińskie- 
go, (który przez cale życe zbierał 
materiajy do monografii o Zygmuncie 
M.) i dra Kazimierza Tyszkowskiego, 
(który w niewielk'ch rozdziałach pu- 
tlikuje swą monografję o Zyginuncie 
II.), więc i nasze masto przyłączyło 
się do uczczenia tej żałobnej pamiąt- 
k, Podobno powstał nawet we Lwo+ 
wie Komitet dla urządzenia obchodu 
Żygimuntowskiego, o którego działal- 
ności dotąd niewiele słychać, I słusz- 
nie! Bo chociaż czasy Zygmunta HI. 
są bardzo plenne w wypadki wielkiej 
wagi, chociaż świecą od łun wojen- 
nych i rumienią od wewnętrznych 
tarć ; niezgody, to przecież sam król 


nie zasługuje na to, aby go czczono 
aż osobnym jubileuszem, Chybaby 
OO. Jezuici chcieli — w co watpię — 
wyprawić mu jakowąś żałosną akade- 
mię. 

Jeśli już mamy krzątać się okolo 
upamiętniena niektórych wielkich 
osobistości wśród dawnych władców 
polskich, to raczej powinien i Lwów 
pomyśleć o jakimś godnym obcho- 
dzie Batoriańsk m na rok przyszły, 
do którego gotują się iuż į Polska 
i Wegry. 

Trzechsetną rocznicę zgonu Zy- 
gmunta III. niechaj więc Święci na- 
uka polska na swój sposób: przez ży- 
wsze i dokładnejsze, niż dotąd, ba- 
dania nad półwiekowem niemal pano- 
waniem tego króla, nad życiem i dzia- 
ialnością znakomitych osobistości. 
wówczas występujących, nad arcy- 
ciekawą a zawiłą sprawą ówczesne} 
polityki zagranicznej Polski. Przeciez 
i zagranica „(Rosja, Szwecja) zabrała 
się w ostatnich czasach energicznie 
do takich badań, a ciekawe, nowe 
w ujęciu móżnorodnych problemów 
prace Kazimierza Tyszkowsk ego, ro- 
kuią jak najlepiej o wynikach oczeki- 


rv rozpocznie się o godz. S wiecz. w Teas 
uze Wiclkan posiadać będzie niezwykle 
ciekawy i bogaiy program. Na całość, któ- 
rego złożą się „Bajka“ Moniuszki i Sym- 
inuja IV. Karola Szymanowskiego w wy- 
konaniu kompozytora i orkiestry. Program 
tca siła rzeczy wzbudził olbrzynie zaii- 
tercsowaiie w mnzycziych kołach Lwowa. 
Bilety w cenie od 45 gr. do 5.29 zł. do na- 
bycia w Małop. Ajencii Rekłamowei. 

-— Najtańsze przedstawienie operowe, W 
nieazielę, 6 bm. wystawiona zostanie jako 
spektakl popołudniowy (początek godz. 
5.15) opera Gounoda „Faust“ w nowej in- 
scenizącii wraz z „Nocą Walpurgii"*. U. 
dział biorą Maria Sakół, Anatol Wroński, 
Konstanty Użeiko i in. Ponadto zwiększo- 
ny balet, litórego ewolucje podziwiać mo- 
żna szczególnie w „Nocy Walpurgji“. Ce- 
ny biletów najniższe od 45 gr. do 3.10 zł. 

=0= 

— Transmisja koncertu z Filharmonii 
Warsz. z udzialem Al, Unińsklego. Dnia 4 
listopada o godz. 20.15 transmitowany bę- 
dzie z Filharmonji Warszawskiej koncert 


Na razie chcemy zwrócić uwagę na 
pierwszą niemal pracę z historii kul- 
tury tych czasów. Z dużą, bo przesz- 
lo 300 stron liczącą książką wystąpił 
młody historyk kultury, p. Czesław 
Lechicki ze Lwcwa, poświęciwszy ją 
„Mecenatowi Zygmunta III. i życiu 
tmysiowemu na jego dworze“). Au- 
tor nie po raz pierwszy bierze pióro 
do ręki. Napisał już milą i interesują- 
cą ksażkę popularno - naukową © 
Orimianach polskich, ogłaszał wyjątki 
z omawianej tutaj pracy, ma za sobą 
dobrą kopę artykułów popularno - li- 
terackich i publicystycznych. P. Le- 
chicki posada talent pisarski niebyle- 
iaki, i należy do tej nielicznej grupy 
wśród naimłódszych historyków czy 
Popularyzatorów nauki, którzy mie za- 
tracili poczucją stylu, zna werwę i 
żyłkę pisarską, przedstawia każdą 
rzecz żywo,barwne i zaimująco, tak, 
Że czyta się go z prawdziwem zain- 
teresowaniem i wybacza inu się nie- 
jeden naukowy grzeszek młodości, 

Książka o „Mzcenacie Zygmunta 
HI.“ jest dziełem bezpretensionalnem 
i także bardzo miłem. Autor nie sięg- 
rął tutaj do rozległych, bogatych ar- 
ch'waljów tego okresu, oparł się 
giównie na źródłach drukowanych, na 
szerokiej literaturze swego zagadnie- 


*) Czesław Lechicki. Mecenat Zygmunta 
HI. i życie umysłowe ua jego dworze. Wy- 


wanej monogratji uzdolnicnego bada- | danie Kasy im. Mianowskiego, Warszawa 


cza. 


1932. str. 325. 


pee 


t uro" 
semirńczy, z udęstem Taiere Ng 
nego Konkursu OPAC > = owa ÓW 
dra Umińskiego. który pray bar oaei 
szawy po licznych koncertai yarsDa™s 


jących jego wyróżnienia na » 
turnieju pianistów. aai 
— Mila niespodzianka. Nawiasy kal 


zeszłorocznej chłubnej trad wę SY 
Dziennikarzy Lwowskich nE w sa kiei 
dẹ, dnia 9 bm. o godz. A i 
ną i Koła Lit.-Art. przy pi Zjednochi o 
13. drugi „ŻYWY Dziennik z jakcyjny A 
Prasy Lwowskici. Komitet, wiądcześe 
gatszy o zeszloroczaie í m 

borem jedynie lekkich | AZ rostit 
artykułów chce w dohie p 2 
lić Lwów dwoma godzinami j 
serdecznego śmiechu. AE 
sa redaktorzy Wszystkie pı 


: szko „Naszego piso 
Recytuja: zmane OCZKO autorzy ośab o, 


p. Halina Zalewska | „i w OP 
Nadto sensacyine ŻYWE dodatki zków, 
waniu artystki p. Bożeny | enki JĄ 
która odśpiewa nowoczesne Pi Miroakiet 
akompaniamencie p. Henry ca nqlarza a 
oraz karykatury zeanego ala igel U 

ca Kleinmana. Konferuią TEG 
Zduńczyk. kę pirt 

— Posiedzenie Stowarzyszef „gola 
rów Szkól średnich odbędzie 
listopada, a nie 6-90. 

— Towarzystwo miiośni Pi 
Lwowa zaprasza na OOCZY”. S mego 
rewiczowej pt. „Kobiety awneen m 
wa“, który odbędzie się W i Hetm 
Przemysłu Artystveznego, BŁ og 
20, dnia 5 listopada (sobota) De" gaj 
(6-6j) po południu. Wstęp LOPP guya 

— Ogólne zgromadzenie LL" g ode 
ne ogólne zgromadzenie O ogo 
dżetowe Komitetu Wojewódz m 
we Lwowie odbędzie się dnia Lwowie, 
br. o godz. 11 w sali sesyjnej astou 


i k > e“ 
Urzędu Wojewódzkiego Z pór Pr 
porządkiem obrad: zagajenie, W profa 


E F 3 Ia» 
zydjum ogólnego zgromadze-Ma . 
ci żet na rok 1933 oraz 
prac i budżet i Kdi paina 


(Lwów przyj. 6.30, odi. 7.30) i 7 y 05) 
w poc. 204 (Lwów przyi. 20.37. gda © A 
kursować będzie od dnia 1 jistoP* an te: 
między Wiedniem i Lwowem. 
z Wiednia odchodzić będzie W 4 ře Ls 
ki, wtorki, czwartki i soboty. zasi soba" 
wa w niedziele, wtorki, CZW artki tate, 
— W sprawie wypiat em” IE s 
Wskutek zaszlyci zmian w sposa 
płat zaopatrzeń emerytalnych i re, 
lidzkich Izba Skarbowa I. we pó 
zwraca uwagę interesowanych. 
każdorazowci zinianie miejsca za pe 
nia, tak na stałe, iak równieź czaso 
leży zawiadomić Izbę Skarbowa rc 
turę emerytur). W zawiadomieniać 
ży podawać nic tyviko numer karty ; 
dacyinej i nowe miejsce zamieszka T 
bytu), lecz również najbliższy przy skut: 
urząd pocztowy, który poprzednio “š 
czniał wypłatę zaopatrzenia. Od ter” 
powyższych danych jest zawisła 6 
wa wypłata zacpatrzeria, E . 
— Poznaj nasze miasto. W nieda piu 
listopada br. o godz. 2-ej (14) PO Py ycze” 
SW się zwiedzenie ae pratit: 
towskiego. Zbiórka przy głów: gre” 
— Wstrzymanie ruchu pociągu da apiet 
chowie. W związku z przeprowa” oppgi 
prac przy wymianie ciągłej szy" > Pyqśeih 
wie nawierzchni wstrzymuje Się nel c0* 
7 listopada br. aż do odwołania U"*2786: 
dziennego pociągu podiniejskiego gzowił” 
kursującego między stacjami Bray 
(odi. 12 min. 47) i Lwów (przyd. I 


= e) 
nia, na mnóstwie współcześnyć A wy. 
dykacyj i przyczynków, na kors AT 
dencji į kronikach. Tytuł pracy "pre 
1 ezupełnie odpowiada, jej treŚC: ig 
lowa książki nie mówi wcale © c 
nacie pierwszego Wazy ani © al 
umyslowem jego dworu, ale u 
ciekawe i plastyczne tło dla 248% r 
nia właściwego: kreśli portret, do 
ny i duchowy, samego króla. O% sty, 
da sensacyjne dzieje jego 104S 1b, 
informuje o wychowaniu, charaktse | 
Życiu j obyczajach Zygmunta IE ii 
równuje go z Filipem 1I. i HWS 
sami. Z zajęciem czyta się dalei ba je” 
ne obrazki, z pożycia rodzny K rze 
wskiej, wiadomości o żonach, SÍOS 
i dzieciach Zygmunta III. i o te *qyy- 
osław onej „kainaryli dworskici ?_ ję, 
szulą Majerin į Jezuitami na wót 
która ściągnęła tyle gromów «48 
i osobę królewską. i 

Chociaż autor zajmuje w pracy ra 
nowisko wybitnie apologetyczne 107 
bec Zygmunta III, i jego rządów. 
ciaż przy całej bezstronności 4% y 
— wieje z książki czasem słodka“ 
świątobliwy zapaszek — mimo to a 
kne, i doskonale skreśione SY Gl 
królewny „Janus'* (siosty Zygmium o, 
królowej Anny Jagiellonki, podio! A 
rzego Boboli i „ojców dwa'5 
(ezuitów) przykuwają uwwgę C% ge 
nika. Mnsi się zresztą przyznać f 
torowi, że wiele rzeczy fakty cai 
sprostował, że wpuścił niejeden pr 


p Nr. z dnia 5 listopada 1932, 


Zrzęsze 
Kolo Lw ie Pol, Nauczycieli Geograiji 
à donosi, że w piątek, dnia 
z ip godz. 19-ej w pracowui 
rzy pow. l Gimnazjum we 
dz. Bon: Kubali 1, II. p. wygłosi 
lęcia į rE m Kuntze pt, „Główne po- 
Pejskich“ z ez Zoogeografji gór euro- 
"e mile va i przeźroczami). Goś- 
Administracji złożyli: Na Ro- 
jA amila i Roman Słuszkie- 
— ow f ame, 
Artyjezji oil Korpus Oficerski 5 Pułku 
wi l zawiadamiają, że 


3029 
pa leszkańcó* ,Przeciwlotniczo-gazowei 

Spicy a V. kę 
„. « dzielnicy 1. m. Lwowa, 
W obronie lny kurs 
nosa cywiłą., CWlotniczo-zazowej dla lud 
V. miasta 1i „zamieszkałej w dzielnicy I 
słarym gmach Wa: Kurs odbędzie się w 
W bw. Mikoł u Uniwersytetu J. K. przy 
L XIV y aga l 4 w sali wykłądowej 


dorazowo œ uach 5, 8 i 9 listopada każ- 
BIOSZ rf, godzinach od 19—21 wiecz. 
tkiem niedz 71 'muja codziennie z wyją- 
nOmitet p f świąt do dnia 5 listopada: 
M hnackieg - LOPP. dzieln. |. przy ul 

O I0 od 15—17, Delegatura 


- Po 
B, Biog LOPP. dzieln, I. w sklepie WP. 
E *% EU Akademickiej 12 od 
£ Na dniu 5 listopada tylko 
Podiewajęj ei. Kom, Woj. LOPP. przy ul. 
itą okazj Adowej, Kurs ten jest znako- 


` i któ 
listwie 


domski ylazd służbowy kuratora Ga- 
chał 4 Pl rator Gadomski wyje- 
vch Ka dni w sprawach służbo- 
» Warszawy. 

Wykaz wody zużytej z central- 
uociągu za czas od 23 do 30 
zy t . W niedzielę 23 X 
tajwyż, AFurze najniższej +58 2 
tem Ego +17.8 przy opadzie 0,0: 
We pe Dto 22346 m sześc. wody; 
» (A 25 X przy temp. najniż. 
22.621: Najwyż, --124 przy op: 8,3 — 
j ' W środę 26 X przy temp. 

% T30 i nafwyż. +6,2 przy op. 


najwyż. --9,6 
21.807; w piątek 28 X 
najniż. -+5,6 į najwyż. 
M E 3,4 — 22.474; w sobotę 
wygę. ay temp. najn'ż. +5,0 i nai- 
| nagi -P80 przy op. 3,5 — 22.074; 
45; Ziele 30 X przy temp. najniż. 
zuży 1A1WYŻ. +6.6 przy op. 0,7 mm 
Ayto 18.578 m sześc. wody. 
Ewowjtałalność Kasy Chorych we 
Ogółem. „7, miesiącu wrześniu 1932 r.: 
fiezdol, zgłosiło się chorych 63.477; 
S Eear do pracy bylo 1.383; do 
zdów, SW skierowano 38.537; wy- 
3.380. do obłożne chorych było 
rów Ron SAMO nanośników i okula- 

Sa; Wydano opasek brzusznych, 


przeszkoleniowy ` 


Nowe szczegóły zabójstwa 
na ulicy Bogusławskiego. 


Wczoraj donieśliśmy obszernie © 
tragicznej scenie na ul. Bogusławskie- 
go, gdzie to niejaki Samuel Dantzer 
oddał 6 strzałów rewolwerowych do 
swej niewiernej kochanki Kazimiery 
Bielakówny. Ofiarę zamachu zdołano 
w szpitalu utrzymać przy życiu, Obe- 
cnie nie grozi jej już niebezpieczeń- 
stwo Śmierci. 

W dniu wczorajszym przesłuchiwa- 
no dałej zabójcę Dantzera. Zeznaje on, 
że ręką jego kierowała zazdrość i za- 
wiedziora miłość. Bielakówna była 


mu wierną, jak długo zarabiał dużo ; 


pieniędzy. W ostatnich czasach ozię- 
bła w stosunku do niego. Nawiązała 
stosunki z trzema znanymi złodzieia- 
mi, którzy przedstawili się jej jako 
wywiadowcy policyjni. Jeden z nich 
zamieszkał razem z nią przy ui. Bogu- 
sławskiego, wyrzucając Dantzera z ie- 
go własnego mieszkania. Nazwiska 
adoratorów  Bielakówny brzmiały: 
Aleksader Pilichn'ew cz, Józef Nalpa 
i Michał Durbajio. Ostatni był kraw- 


cem. Wszyscy trzej korzystali dowoli 
z jej miłości. Zrozpaczony tem Dan- 
tzer chciał ją już raz zabić; uratował 
ją wtedy od śmierci kolega Pilichie- 


'wicza — lzydor Sydorczuk, Wszelkie 


prośby Dantzera nie czyniły na Bie- 
lakównie najmn ejszego wrażenia. 
Swoiem zachowaniem się doprowa- 


dziła do tragicznego epilogu Przed- : 


wczorajszego wieczoru. Wczoraj w 
celu przesłuchania jako świadka spro- 
wadzono do Wydziatu . śledczego 
„głównego kochanka Bieiakówny — 
Aleksandra  Pilichiewicza. Podczas 


składania przezeń zeznań zorjentowa-, 


no się, że jest om poszukiwany za li- 
czne kradzieże. Polecono go więc od- 
prowadzić do aresztu. Gdy wywia= 
dowca prowadził Pilichiewicza przez 
klatkę schodowa. ten niespodziewanie 
skoczył na parapet okna i rzucił się 
na kamienne płyty podwórza. Rozbil 
sobie twarz i złamał! prawą rekę. Ca 
łego ociekaiacego krwią odesłano do 
szpitala, 


Trup złoczyńcy za żółkiewska rogatka 


Wczorajszej nocy jechali gościńcem 
z Żółkwi do Lwowa przekupnie: oj- 
ciec Roman i syn Franciszek Mano- 
wiccy, Koło Zboisk do fury ich przy- 
stąpiło dwóch osobników. Ściąznęli 
ami z wozu kojec z 23 kurami i zbie- 
gli. Po zauważeniu tej kradzieży Ma- 
nowiccy zacięli ko”ie i szybko przy- 
iechali do IX, Komisariatu P. P. na 
Zmiesieniu. Tu opowiedzieli o całem 
zajściu. Dano im więc asystę rosterun 
kowego i po!econo jeszcze raz, jechać 
w kierunku Zboisk. Posterunkowy. u- 
siadł obok Manowskich na furze a dla 
niepoznaki zamiast czapki włożył na 
głowę kapelusz. Na tem samem micj- 
scu, co poprzednio, znowu zbliży (się 
do wozu dwaj osobnicy i poczęli Ścią” 
gać worek cebuli, Posterunkowy wów 
czas kazał Manowskim wstrzymać ko- 


nie, sari zeskuczył z wozu i wezwał 
złodzicii do za:rzvinrania się. 
posłuchali, ale zaczęli uciekać. nie 
zważając nawet na strzał ostrzegaw- 
czy. Posteruikowy począł więc ścigać. 
ich i strzelił za nimi. Sirzał był celny 
i jeden z uciekających. twałiony w tył 
głowy. zwalił się do przydrożnego 
bagna.. Drugi złodziej został schwyta= 
ny. Był to nieiaki Edward Gierczuk. 
W krzakach obok drogi znaleziono ca- 
łe zapasy jarzyn pokradzio:vch z 
przejeżlżaiących wozów. 

Rano ną miejsce wyradku ziechała 
komisia śledcza. Zwłoki zabitego zło- 
dziela. który nazywał się Tadeusz 
Póitorak, odstawiono do Instytutu 
Medycyny Sądowej. Na miejscu wy- 
padku zebrał się duży tłum ludzi, ko- 
mentując zdarzenie nocne. 


e EO oo oo 
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dano protez zębnych 77; wydano wkła 
dek do bucików 126; laboratoria wy- 
konaly badań 5.264; leczono i prze- 
świetiano roentgenem 3.006; zasiłków 
wypłacono ogółem we wrześniu zł. 
134.255'64; za dni niezdolności do pra 
cy 54.359; wydano asygnat do szpi= 
tali 429; wydano asygnat do Okr. Zw. 
Kas Chor. 127; wydamo recept w apte 
kach Kasy Chor, 49.755; na Rk Zakła- 
du Ubezpieczeń Pracowników Umy-= 


br t 
śćpukinowych i na żylaki 546; wy 
n a U |WOS Mik aa. MA dk 1 


mieh. en.: 
taz ję piata W niesprawiedliwą nie- 
S nostronność sądów © pierw- 
USten azie jago otoczeniu, Taki 
i sław, marszałku Mikołaju Wolskim 
łą „, Uym alchemiku Sędziwoju czy” 
nej € znowu, jak rozdział z historycz 
Powieści. 


ski € Chodzi o sam mecenat królew- 


rogi najbardziej interesuje duży 
i art iat „Zygmunt Ill. wobec sztuki 
„Słów, Autor czerpie tu prze- 


Sj dą Z drugiej ręki, me ma preten- 
rozrzyc Znawstwa historji sztuki, ale 
zgrabnie © dotąd wiadomości ujmuje 
iterat w pewną całość, opowiada 
arlystyca yć rzeczy o tem Środowisku 
A" dworu, gdzie wśród 
malarz artystycznych, arćhitektów, 
nych o7 Muzyków i aktorów nadwor- 
Same Wybiją się postać Dolabelli ł 
"Zie: Króla, który był złotnikiem i 
zek M. tokarzem i mistrzem ca- 
x ri 
ziat o Mepowszednim. Ostatni roz- 
krónu? » Roli literacko - naukowei 
N jego stosunku do poszcze- 
h'stor wę i uczonych, poetów i 
Owego òw, medyków i profesorów 
feme. Czasu jest rzetelnym dorob- 
icgo Srupulataych badań p. Lechic- 
„Zak gą Prawdzie autor dochodzi w 
Ag pę gontu" do wosku, że mece- 
lny, 2 2ck0 - naukowy Zygmunta 
nem, ż czemś wtórnem,  drugorzęd- 
Jte W tym królu - milczku i kró- 
bigocię paliły. sie tylko szczere 


zamiłowania dla sztuki stosowanej, 
malarstwa historycznego Í tajemni- 
czej alchemji, — to iednak rozdział 
ten wypadł bardzo ciekawie. Przed 
oczyma czytelnika wyrasta cała ple- 
jada pisarzy związanych z dworem, do- 
wiadujemy się niejednego o ówczes- 
nem życiu literackiem w Polsce, o bi- 
bljotece i kancelarji królewskiej, © 
cenzurze i egzekucji niemiłych kama- 
ryli książek itd. 

Całość pracy p. Czesława Lechia- 
kiego, mimo usterek, które znawca 
tej epoki z pewnością zauważy, jest 
zjawiskiem niewatpliwie  dodatniem. 
Dobrze się stało, że znalazł się ktoś, 
kto opracował kulturalne dzieje tego 
napozór niewdzięcznego okresu, dzie- 
je ześrodkowane dokoła króla, jego 
ludzi i dworu, Dobrze jest równ'eż, 
że wśród młodego pokolenia history- 
ków, są ludzie, mający poczucie pióra, 
umiejący opowiadać i malować barw- 
ne przeszłość zamierzchłą, mie ku 
utrapieniu szerszych warstw czytają 
cego ogółu, ale ku  rzetelnemu ich 
zainteresowaniu. Jeśli książka p. Le- 
chickiego 0 „Mecenacie Zygmunta MI“ 
wydana zostałą nieco pośpiesznie, bez 
pogłębienia niektórych problemów, w! 
związku z „grożącym“ ladą dzień iu- 
bleuszem, to mamy nadzieję, że dal- 
sze prace tego utalentowanego, nauka 
wo przygotowanego, popularyzatora 
wiedzy, iż bardzo zdolnego stylisty 
będą coraz lepsze i ciekawsze, 


słowych: Lwów zł. 105.546'10, Po- 
znań zł, 24520, Warszawa zł, 4.475'36, 
Król. Huta zł, 1.717'20, — razem zł. 
111.983'86. 
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— Streltówna na wolności. Boha- 
terka krwawej afery z przed kilku 
miesięcy, zabójczym brata, Helena 
Streitówna, została wczoraj wypusz= 
czona z więzienia na wolność. Rodzi- 
ną umieściła ją na Oddziele umysło- 
wo chorych szpitala powszechnego. 

— Siedmiokrotny napastnik,  Wczo- 
raj donieśliśmy o przytrzymaniu Pio- 
tra Nahirnego, który napadł na ulicy 
Zyblikiew:cza na Antoninę Usarzów= 
ną. Przesłuchany na policii przyznał 
się Nahimy do siedmiu tego rodzaju 
rabunkowych napadów ulicznych. 


Żebrak cmentarny pobił 
ofiarodawczynię. 


Żebracy, zalegający tłumem cmenta- 
rze w ubiegłych trzech dniach, rozzi- 
chwalili się w nieprawdopodobny Spo- 
sób. Wczorajszy dzień przyniósł tego 
zuchwalstwa jaskrawy dowód. Przed 
bramą cinentarza Łyczakowskiego sie 
dział kaleka bez jednej nogi Michal 
Korczun. Prosił on wrzaskiwie prze- 
chodzących o wsparcie. Jedna z pań 
zatrzymała się przy nim i chciała go 
obdarzyć iałmużną. Wydobywanie pie 
niędzy z portmonetki 
dać Korczunowj zbyt powolne. Chwy- 
cił om za kij i kilkakrotnie uderzył nim 
ofiarodawczynię, To oburzyło tłum. 
który chciał sprać żebraka na kwaśne 
iabłko. Obronili go policjanci, gdy ie- 
dnak chcieli go aresztować, Korczun 
położył się na bruku i rozebrał się do 
naga. 'Wezwano dopiero auto, które 
krnabrnego żebraka zabrąło z przed 
cmentarza. 


Ci nie. 
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Z srebrnego ekranu. 
KOPERNIK — MARYSIEŃKA: 


„BLOND VENUS*. Realizator Józef 
von Sternberg, produkcja Paramount. 


Znowu Sternberg, który stylistą e- 
kranu  przedewszystkiem się czuje, 
sprawę fabuły na drugim postawił:pla- 
nie. Jest on jednak rasowym epikiem 
i dlatego niezbyt wiarygodna historja 
Heleny Jones i jej synka w ujęciu jego 
Skrzepła jakoś i zeszlachetniała, Nad- 
miar faktów, rozsadzaiący: granice 
przeciętnej długości fabuły, został tu 
dzięki umiejętnym skrótom  montażo- 
wym ujęty w. ramy prawidłowego 
rozmiaru. Załatwiwszy się w ten spo- 
sób z nńeby wałem w jego psychologicz 
nych dramatach bogactwem wątku 
zasadniczego i epizodycznych. u- 
grzązł Sternberg na nastroju dzieła. 
Jego piętą achiliesową jest pociąg do 
płytkiej filozofji nastrojów  erotycz- 
nych (które dopiero gra Marleny mu- 
siała nobilitować!) Otóż i w „Blond 


Venus“ znajdziemy takie sentencje, 
f. 


pisane szmiiną na lustrze (było to już 


raz — w „Niarokku”), i tu znajdą się 
frazcsy kobiety-dekadcntki życiowej. 
Jest jednak i coś «owcgo, czego nie 
spodziewaliśiny się w ewolucji kobic- 
cych sylwetek twórcy Sternberga i 
intecrpretatorki Marleny. Oto przeko- 
nywujący arzument miłości do dzie- 
cka. który rozstrzyga kwestię przyna= 
leżności uczuciowej, jak w finale filmu 


l wobec sprawy odzyskania syna obo- 


. typ kobiecej wtórności 


wydało się wib ` 


! 


iętna staje się rozterka Heleny mię- 
dzy mężem a kochanym niegdyś Ni- 
ckiem. Helena zostaje przy dziecku, 
nie bacząc. którego tem samem wy» 
biora me/czyznę. 

Kreacja Marleny Dietrich, po nie 
daiącym nic nowego precedensie 
Shanghai expressu*, zmieniła zasadni 
szo sylwetkę tworzonej postaci ko- 
biecej. O ile jako śpiewaczka i uliczni- 
ca przyponinała siebie Samą z po- 
przednich filmów, o tyle w scenach 
macierzyńskich stworzyła typ nowy, 
istnienia, gdy 
coś z poza niej jest jej pierwszoplano” 
wym sensem istnienia. I to był praw- 
dziwie ciekawy moment jej portretu 
aktorskiego. 

W filmie „Blond Venus*. zmienił 
swój chwyt realizatorski sam Stern- 
berg. Dawniej epik nerwowo kojarzo” 
nej taśmy faktów, mistrz śŚwiatłocie- 
nia, obecnie sięgnął w dziedzinę me- 
tatory, Jest ona wielokrotnie powtó- 
rzonym chwytem stylistycznym filmu 
o „Blond Venus“. Sẹ to metafory cie- 
kawe, choć gdzieniegdzie jest ich za- 
dużo naraz (scena w przytułku: Szu- 
bienice, podnosząca się woda). Meta- 
fora końcowa (paluszki dziecka, popy- 
chające pozytywkę szczęścia rodzin- 
nego) doskonała w syntetycznym Wwy- 
razie idei filmu. 

W ostatnim swym filmie jeszcze raz 
okazał się Sternberg jako dużej‘ mia- 
ry stylista. Jego ujęcie fragmentu i 
kompozycja większych całości (baje- 
czka o Czarnym Lesie jako motyw 
nawiązujący do początku fabuły), cała 
wreszcie formaina oprawa macierzyń- 
skiego wizerunku Marleny Dietrich 
gruntuje jego sławę pierwszorzęd” go 
artysty ekranu. bwl. 


Obrońcy złodzieja z nożami 
w rękach. 


Wczoraj późnym wieczore'” prz“ 
Wały Guberrutorskie szła Zcfią Trze- 
wikówna (Skarbkowska 43). Nagie 
przyskoczył do niej jakiś osobnik i 
wydarł jej z ręki torebkę, Widział to 
przechodzący tamtędy Stefan Pacz 
(Świętokrzyska 14) i przytrzymał zlo- 
dzieja, chcąc oddać go w ręce policii. 
Na to podbiegło do Palacza dwóch o- 
sobników z nożami w dłoniach, roża: 
mu zabiciem na wypadek, gdyby nie 
puścił złodzieja wolno. Przestraszowy 
Palacz rzeczywiście uczynił to, w tym 
momencie nadbiegł jednak posterunko 
wy i mimo zaciętego oporu aresztował 
obu uzbrojonych obrońców złodzieja. 
Są to: Fulik Anschusman i Marjan Wi- 
śniewgki, Osadzono dch w, więzieniu. 


Epidemia gier hazardowych w Angjlji. 


Pastor... kasjerem kiubu totalizatora. 


Londyn, w listopadzie. 


Przed kilku dniami pastor Smith- 
son założył w dzielnicy portowej 
Londynu jedyny w swoim rodzaju 
klub dla robotników portowych. Osta- 
nio bowiem istną plagą Anglji stały 
się t. zw. kluby totalizatora, nazwa- 
ne przez Anglików w skróceniu „To- 
te Clubs", Pastor siedzi przy kasie, 
przyjmuje zakłady i wypłaca pieniąy 
dze. 

Epidemia gry hazardowej rozwinęła 
się na terenie Anglii z taką siłą, że 
ani kryzys, ani wahania funta, ani 
żadna sensacja nie może Anglików od 
tego odwieść. Kluby totalizatora sta- 
ly się w okresie ostatnich mesięcy 
najbardziej żywotmą instytucją; nie 
mogą ich opanować ani wysiłki rządu, 
an' akcja podejmowana przez cały 
szereg orzanizacyj społecznych. Klu- 
vy totalizatora, które są swego To- 
dzaju biurami, przyimującemi zakła- 
dy dla wszelkiego rodzaju wyścigów, 
obejmują swą „działalnością* nietylko 
wyśc gi, które odbywają się w Angli! 
zimą i latem. ale również wszelkiego 
rodzaju zawody i mecze, zwłaszcza 
football i rugby- 

W tym roku powstało na terenie 
Angliji kilkaset klubów a w  najbliż- 
szych moesiącach ma ich powstać oko- 
lo tysiac. Przyjmują one zakłady na 
ogólne wyniki zawodów, na poszcze- 
gólnych zawodników. na liczbe zdo- 
bytych bramek itp. Według ustaw an- 
gielskich kluby te są prawnie zaka- 
zane. Państwo nie może jednak w 
obecnych warunkach podjąć  zarzą- 
dzeń karnych. gdyż musiałoby osadzić 
w więzieniach mijony obywateli, 
wśród których znaidują się najwybit= 
niejsi finans ści, sędzowie, politycy, 
działacze społeczni, artyści. arystło- 
kracia : generalcja, Rząd patrzy więc 
na to przez palce, zadowalając się 
interwencją jedyne w tych wypad- 
kach, gdy epidemia przybiera szero- 


kie rozmiary wśród ubogiej ludności. 
Tam zwłaszcza gorączka zakładów 
rozwinęła się ze szczególną łą. 


Mężczyźni topią w zakładach ostatnie 


peniądze uzyskane z zapomóg, a 
kobiety — skromne fundusze przezna 
czone na zakupy gospodarskie. Dla 
tej ubogiej ludności powstała jedna 


ieszcze odmiana klubów totalizatora, 
& zw. lotne kluby. Tysiace ludzi ży- 
ie w Londyne. utrzymując się tylko 
z „łotnych* zakładów. Ponieważ po- 
średnetwo w zakładach jest zabronio 


ne, transakcie te odbywają się nmstnie ; 


iw ten sam sposób dokonywane sa 
wszałkie obrachimki. Oczywiście «s 
tutaj dzieją się olbrzymie oszustwa 1 


Ka;młodsza redaktorka 
na Świecie, 


Tatjana ks. Wiaziemska, 'trzynasto- 
letnia wauczka znanego w Londynie 
hogaczą, Gordona Selfridge, pełni 
iunkcje najmłodszei w Anglii, a nawet 
na Świece, redaktotrki, Redaguje ona 


czasopismo „The Will of the Wisp“ 
LBłędny Ognik*). Micsecznk ks. 
Wiuziewskiei kosztuje tylko jeden 


truy i rozchodzi się w dużej ilośc: 
"śred rmlodzeży w Anglii. Ameryce 
„niach ang'elskich, Mies ęcznik 
"iwiera poezie, działy mody. rozry- 
Jek umysłowych, pedagogiki, powie= 
w: etc. Artykuły wstępne na rozma- 
e tematy wychodzą z pod pióra sa- 
uwi redaxstorki, 

Młodei księżniczce - redaktorce n'e 
Lk odwagi: psze ana o wszyst- 
kem, ba, zapuszcza Się nawet w 
ceszcz skomplikowanych kwestyj fi 
nansowych i udziela rad p. Montague 
Norman, gubernatorowi „Bank of En- 
g'and*! 

"Wskazywaliśmy — pisze ks'ężnicz= 
Ka — w poprzednim artykule na to, 
że dyskonto bankowe jest zbyt wyso 
kie, Cieszy nas, że dyrekcja Banku 
Angielskiego poszła za naszą radą i 
obniżyła stopę dyskontowa*, or, 
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nadużycia, których ofiarami padają za 
zwyczaj naibiednieisi, Głównym 
ośrodkiem działalności „lotnych“ klu- 
bów są małe knajpy. 

Nawe? dzieci uległy tej epidemii. 
Wielu chłopców nie kolekcjonuje już 
marek, ale zdobyte pieniądze przezna 
cza na zakłady, Niektóre lotne kluby 
wyspccjalizowały się w pracy dla tej 
najmłodszej klijentel. Zwłaszcza dzie 
c: robotników i pracown'ków opano- 
wane są całkowicie niezdrowym ha- 
zardem, a podczas zajęć szkolnych 


uprawiana jest lekturą gazet, zawiera- | 


jących programy wyścgów. 


Amnestja i walka z zaiegłościami 
w lwowskiej prokuraturze. 


Gdy prokurator sądu okręgowego 
we Lwowie p. Chirowski obiął przed 
szeregiem tygodni swe stanowisko, 
zarządził przedewszystkiem możliwie 
szybkie załatwienie spraw  zżaległych. 
Dość pokaźna iiość spraw zaległych 
ciągnęła się jeszcze z r. 1927, a nastę- 
pnie z r. 1928, 1929, 1930. P. prokura- 
tor wobec konieczności jak naiśpie- 
szniejszego uporządkowania tych 
spraw utworzył przejściowo rejon za- 
ległościowy tzw. 11 rejon, którego kie 
rownictwo powierzył wiceprokuratoro 
wi S. A. Laniewskiemu, Do rejonu te- 
go przydzielono ponadto 2 asesorów i 
2 aplikantów, którzy rozwinęli energi- 


Niebywały napad bandytów 


na mieszkanie aktorki. 


W mieszkaniu parterowem przy ul. 
Romanowicza 7, mieszka b. aktorka 
teatrów lwowskich Janina Jankowska, 
Przed wielu laty, występując w sztu- 
ce: „Pan naczelnik — to ja“, złamała 
na scenie nogę i od tej pory utyka. 
Przebywała przeważnie w mieszka- 
niu. Żyła z renty 400 zł., wyznaczonej 
jej przez Magistrat, Razem z nia mie- 
szkała służąca. 

Wczoraj rano, gdy Jankowska była 
sama w domu, ktoś zapukał do drzwi 
jej mieszkania. Na jej zapytanie: „kto 
tam?“ męski głos odpowiedział: „pie- 
niądze'. Myśląc, że to listonosz, Jan- 
kowska otwarła drzwi. Wówczas do 
wnętrza weszło dwóch mężczyzn. Za- 
trzasnę!i szybko drzwi za sobą, jøden 
zaś z nich zarzucił Jankowskiej czap- 
kę na twarz. Następnie silnie zakneblo 
wali jej ustą chustką i związali zna- 


Urzędnik pocztowy powiesił sie 
na płocie. 


Na Zniesieniu mieszkał urzędnik po- 
cztowy, 56-letni Henryk Knotz, miał 
życie otoczone dziwnym pechem. Jego 
Żona od wielu lat chora była umysło- 
wo, syn ich równiez zdradzął objawy 
niedorozwoju,  odziedziczonego po 
matce. Ten stan rzeczy martwił niepo- 
miernie ojca i męża zarazem, Na do- 
miar wszystkiego w ostatnich dniach 
w urzędzie pocztowym, gdzie pracuje 
Knotz, zginęły akta urzędowe i nie- 
szczęśliwemu urzędnikowi wytoczono 
dochodzenia dyscypliname. To zgu- 
biło ga ostatecznie. 


Przedwczoraj wieczorem był z wi- 
zytą u swego szwagra, radcy poczto- 
wego Jana Kulczyckiego, który mie- 
szka tą Lewandówce. Bawił u niego 
długo i opuścił jego mieszkanie zna- 
cznie po północy. Rano, około godz. 6 
zauważono go wiszącego na sznurze, 
uwiązanym do parkam, okalającego 


Otwarcie więc takiego klubu przez 
jednego z pastorów nie zdziwiło ni- 
kogo. Najwidoczmiej organizacje Spo- 
łeczno - flantropiine zdają sobie spra 
wę z niemożności opanowania tej 
epidemii gry w otwartej walce. Pa- 
Stor, który otworzył własny klub w 
dzielnicy portowej Londynu, dąży 
najwidoczniej do tego, aby 1200 człon 
ków tego członków tego klubu obsłu- 
żyć uczciwie i w ten sposób przynaij- 
mniej uchronić graczy od wyzysku ù 
oszustwa, Bys. 
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czną pracę nad załatwieniem zaległo- 
ści. Obecnie nie istnieją już zaległości 
z r. 1927 i 1928. W załatwianiu znaje 
dują się sprawy zaległe jeszcze za 3 
ostatnie lata, tj. 1929 i 1931, 
Obecnie załatwienie zaległości 
dzie — wobec amiestii w tempie zna- 
cznie szybszem. Z polecenia prokura- 
tora Chirowskiego, wiceprokuratorzy 
przystąpili ostatnio do załatwienia 
spraw, które będą na podstawie amne 
stji umorzone, Należy dodać, że w tym 
kierunku kompetencje prokuratora są 
bardzo duże, a prokurator stawia wnio 
sek i wyraża swą zgodę na umorzenie 
sprawy ną podstawie amnestii. 


pój~ 


lezionym w pokoju kaftanikiem. Teraz 
bandyci poczęli plądrować całe mic- 
szkanie, przerzucać szuflady, kufry i 
walizy. Nawet szybę w kredensie wy 
biło. Zabrali kilkaset złotych gotówki 
i biżuterję wartości ponad 1500 zł. 

Gdy po dłuższym czasie aktorka 
ocknęła się z omdlenia, ujrzała stra- 
szliwy nieład, panujący w pokoju. Z 
trudem wyjęła z ust knebel i poczęła 
wzywać pomocy. Jej wołanie usłysza- 
ła żona okulisty z tej kamienicy Grude 
rowa. Przybyła ona do mieszkania 
Jamnkowskiej, uwolniła ją z więzów i 
zawiadomiła o napadzie policię. Zaraz 
też na miejsce przybyli oficerowie i 
wywiadowcy Wydziału śledczego pod 
kierownictwem kom. Piskozuba, oraz 
rozpoczęto energiczne dochodzenia. 
Jak się dowiadujemy, policja jest na na 
tropie sprawców. 


dom Kulczyckiego. Powiesił się zaraz 
po opuszczeniu domu szwagra. O wy- 
padku zawiadomiono policję. Po zba- 
daniu zwłok przez komisię lekarsko- 
sądową, odesłano je do Instytutu Me- 
dycyny Sądowej. 


Szłuka Bernarda Shaw'a 


wygwizdana w Berlinie. 


Premiera sztuki Bernarda Shaw'a 
„Zbyt prawdziwe aby było dobre“, 
wystawiona w jednym z teatrów ber- 
lińskich spotkała się z dość chłodnem 
przyjęciem. Część Publiczności zaczę- 
la gwizdać, a następnie w 
przedstawienia opuściła teatr. ` 
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Czasie 
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NAJBLIŻSZE MECZE LIGO 


W nadchodzącą niedzielę PO dwi 
mecze ligowe, 
Czarnych grają Czarni z ©. ej 
żyny wystąpią w swych najsilit 
sqych składach. 
h 22 PP” 


Pozaiem grają w Siedlcac. Pogoń, 
Cracovia, w Krakowie Wisła— 

a w Warszawie Warszawiank 
ta. W Poznaniu mecz finałowy 
—Podgórze o wejście do Ligi. 


KONTUZJA MATJASA: Mr 


We wtorek wrócił z Albański 
Włoch znany piłkarz Pogoni P. jęcie 
tjas. Przebywa w szpitalu (p488 
kości goleniowej). 


ODCZYT. 


: ny 
Dnia 4 listopada br. wyglosi zna 
hokeista i olimpijczyk, p. Mauer “je 


go 23, 1. p. o godz. 19-ej prelekce 
„Moje wrażenia z Ameryki . 
wolny. Goście mile widziani, 


DANCINGI. 
od: 


Już w niedzielę 6 listopada br. si 
będzie się pierwszy z  cotygodm 
wych dancingów „Pogoni“ w l0 L 
własnym przy ul. Rutowskiego 28, A 
p. da członków i sympatyków KIW“ 
Lokał poddany remontowi, 


SEKCJA SZERMIERCZA I NARCIAR” 
SKA. 


Kierownik sekcji szermierczej i sek“ 
cji narciarskiej „Pogoni“ p. dr. D10 
cki udzieła reflektantom wyjaśnień 
wtorki i czwartki w mieszkaniu Pr 
watnem, Żółkiewska 66, w godzina K 
popołudniowych. W sprawach so 
narciarskiej i kajakowej sekretarja 
klubu jest czynny co czwartek od 80- 
dziny 19. 


SEKCJA HOKEJOWA, 


Przygotowując kampanię zimowa 74 
rząd LKS. Pogoń zlecił p. por. Wład 
Szybie czynności p. o. kierownika Sek* 
cji, desygnując pośród siebie do zarz4% 
du tejże pozatem pp.: Juliusza Erdta' 
Fuxa i Szebestę, Zawody hokejowe 4 
licznymi klubami polskimi i zagranicz” 
nymi są już częściowo definitywnie 24 
kontraktowane. 


ma 
Z wydawnictw 
per odycznych. 


*) „Przeglad Polityczny”, Czasopismo P“ 
święcone zagadnieniom polityki zagranicz 
nej. Ostatni zeszyt „Przeglądu“ cost 08, . 
ny tytuł: „Europa wobec odszkodowa 
a poszczególne artykuły, omawiające I 
sprawę. sa następujące: Stanisław Stro 
ski — „Polska wobec odszkodowań! + 
tienne Fournol — „Francja wobec 288% 
dnienia odszkodowań“; Hellmut von Ge" 
lach — „Rzesza Niemiecka a Lozama 
wreszcie Alfred Zimmern — „Stanowisko 
Wielkiej Brytanji wobec  zagadmienia A 
szkodowań'*; zeszyt uzupełnia „Kronika 
miesięczna”, „Przegląd czasopism”, „Bibli 
grafja“, oraz „Chronologiczne zestawień” 
wydarzeń“. W załączniku znajdujemy: m 2 
kłady frarcusko-brytyjskie z lipca 19% 
r.* — „Dokumenty w sprawie odszkodóć 
wań. Konferencja lozańska* 1  wreszć 
„Dokumenty w sprawie rozbrojenia . 

*) „Świat*, Tygodnik ilustrowany. Uka- 
zał się ostatni (44-ty) numer „Swiata å 
przynosi następujące artykuły: „Na dzień 
31 października“ Br. Żarskiego, „Wzdłuż 
granicy wschodniej" Konrada Jotemskieg0 
oraz „O grób Chopina" Jane Czempińskie- 
go. Prócz tego znajdujemy jeszcze Mu 
stwo drobniejszych prac, jak np. o roz 
chach w Belfaście, wspomnienie o Roma- 
nie Jaroszu, malarzu ulicy paryskiej — 
pióra Edwarda Woronieckiego, nowekć 
Marcelego Berger, „Na szlakach mody“ itP- 


Dai skrzydła swym listom, 


korzystaj z poczty lotnicze! 
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Białaniu kre ęcza swe Zwycięstwo 
Q©vUsQ0n. 


| 


z "czenia skóry. Cold Cream Mouson 
p za i 


Piatek, i listopada, 


Podłe, ildo:  Godzieliy 
Olsk ni n H'S5e: Komunikat 
jeg “laci Meteor. dla ko- 
AS 08: sygnal czasu 

an z Wieży Mariackiej | 


ua 


ii Meteor. ! 
ińdu: komunikat 
Lwowski komunikat 
M Bla QzieGi: „() tem | 
GOTO! - BR l 
Sa został okrętiikiemi wg. | 
use Ga sklego w opr. Cioci A- 
M VI Okr J075ka wucielskiego. 16-30 
« £w. Strzel. 1040: Odczyt 


LOD y s: 
Mu "IE , 
I kawe y Audyy 
” aden 


A 1 
„KD Holic” wygł. 
W PCETE o WY i a 
WITA 
GESTY dee Dyr. Tranwa- 
mi Come pod kier. L. Cy- 
KA rą, Doch, miany" w opr. ur. J. 
zie 1755; (U È ©. koncertu z War- 
singy Wstępny. „27 CZYTANIE 
„BU R WY. 13 
Keto 5 drija“ 


programu 2a 
Muzyka lekka z dan- 
Przerwie: Stadnina” Te- 
+ aO mędzynarodo 
" wygl. p. J. Mie 
1930: Feljeton 
wygł. 
Frasowy Dz. 


* Mie; inz. Z. Słomiński. | 
era KK. WY As | 
treie lemeng E Wie koncertu: 17':25— | 


i b s 
Hogosławieństwa” 
SK. 19,45; 


oniep tanka muzyczna, 2015: 
lecz W Z Filharmonii Warsz, 
i ilharmonicznej pod dyr. 
wie kije, A. Uninskii (iortepian) 
Widzeń Zaj lu ielieton literacki, 
Wa, 224 Polskiej" wygl. p. Stycz- 

*ladomości sportowe. 
ras. Dzien. Radi. 225U: 
emunikaty. 23—24: Mu- 


Godz. 11:40: Codzienny 
N ojs p SKIE 11°50: Komunikat 
zasu > po Stacji Meteor. 1158: 
je K, atszawy, heinał z Wieży 
oi Takowle, Muzyka 
f 5 komunikar. 


BETO: 
Urz. 


U a. 154U: Kom. goa 
. ladomości wojskowe i 
3 : Słą da jęk red. 
125. 40 Swiązy, „ WiSko dla młodzieży: 
2: sady Oskara Wilde'a. 
x j „Silva Rerum", 
gł. dr oina o Polske — Wilno 
Lipiński, 17: Audycja 
Dr. ks. kap. M. Rękasa i 
T. Se- 
p A ©. koncertu orkie- 
dczyt akryzyj T. Seredyńskiego. 
5 REY. 17:55: Od- 
a ień następny. 18: 
A Strei Bramy. 19: Rozmai- 
m plotka” ielieton p. 
30: 


iskkiej pod dyr. T. 


PJ: „Na widnokręgu". 
- orkiegr o i. 20: Muzyka lek- 
Boz Y P. R. pod dyr. St. 
: ae K. Krukowski (pio 
uż. i Sport, | ukomp.). W przerwie 


na: Tzu 


dą J 
«s'ta, 
4 
s ! Dod. do Pras, Dzien. 
À Śro © Koncert Chopi- 
isg, t Oasty 1. H. Otrawowej (fort.). 
i kie i ją ZAPOMNIANE deklumacje to. 
RAE w. Budzyńsj c" potrzebne. Felje- 
KE „Rumba: 5: 2255: Komunika- 


aeg, 


* Gigi Ewicz 


reportaż muzyczny 


(34: Sobota, 5 listopada. 
| 
| 
| 


' obrady komisyi: 


ROK lil. 
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|OMOŚCI AKADEMICKIE 


Nr. 37. 


Z Legjonu Młodych. 


KOMENDA GŁÓWNA, 


Dyrektorjat, Z Dyrektorjatu ustąpili 
leg.: Jasques Sperber i Stefan Mroż- 
kiewicz. Na ich miejsce Dyrektoriat 
dokooptował Mg. Wacława Sznyskie- 
xo i leg. Jerzego Ponikiewskiego. 

Odprawa Komendantów Okręgów 
odbyła się 23 października w Warsza 
wie w lokalu Komendy Głównej. 

Personalja, Rozkazem 1. 8 Komen- 
dant Główny L. M. manował leg. 
Stefana Mrożkiewicza Szefem Spraw 
Szkół Nieakademickich oraz leg. Mar- 
jana Artemskiego kierownikiein Re- 
feratu Prasy Zagran cznej. 


OKRĘG LWOWSKI, 


Referat Prasy i Propagandy Okręgu 
Lwow, L. M. został ostatnio zreorga- 
uzowany w myśl instrukcyj Kom. 


Główn. i stosowanie do doświadcze- 
nia pracy zeszłorocznej. Nowy Okr. 
Referent Prasy i Propagandy stosow- 
nie do upoważniena Komendanta 
Okręgu zwolnił wszystkich leg. z zaj- 
iiowanych w referacie stanowisk t 
równocześnie mianował  łegjonistów: 
Maceja  Freudmana zastępcą okr. 
referenta prasy i propagandy; Zbi- 
gniewa Przygórskiego referentem pra 
sy akademickiej; Jerzego Nowaka re 
ferentem prasy nieakademickiej. Aloi- 
zego Kostołowskiego referentem Biu- 
letynu okręgowego: Zygmunta Łanow 
skiego kierownikiem Biura Prasowe- 
go; Mirosława Kamalę sekretarzem 
referatu prasowego, Zygmunta Piąt- 
kiewiczą ` Krystyna  Matwijowskicgo 
członkami  releratu prasowego bez 
przydziału, 


Kronika akademicka. 


I. Zjazd Samopomocowy Polskiej 
Młodzieży Akademickiej odbędzię się 
w Warszawie w niedzielę, 6 listopada 
br. Program zjazdu: godz. 10 otwarcie 
zjazdu, wybór prezydium; 10'30 refe- 
rat kol. St, Szczegodzińskiego prezesa 
Bratniej Pomocy, Stow. Samopomoc. 
S(. Un. Warsz. pt. .„Boiączki dotyci- 
czasowego systemu pracy“; 11 refe- 


| rat kol. mgr. Tad. Iskrzyckiego. pre- 


zesa Brata. Pom. Stud. U. Jag. w 
Krakowie pt.: „Konsolidacja, czy ka- 
ptulacja*: 1130 wybór komisyj; 13-18 
18—20 H. plenum 
zamkn gcie ziazdu. 

Licytacja Demu Akademickiego w 
Warszawie. Nowy Dom Akademicki 
przy ul. Grójeckej w Warszawie wy- 
budowała Centrala Akadem,  Bratn. 
Pomocy kosztem około 10 milj. zł, z 
czego 9 mili. pożyczył Bank Gosp. 
Kraj. Centrala Br. Pom. nie płaciła 
dotychczas ani rat pożyczki. ani na- 
wet procentów. Bank Gosp. Kraj. zmu 
szony jest dla uzyskania należnych 
mu sum wystawić Dom na licytację. 
Prawdopodobnyni nabywcą będze 
WR. i OP., które będzie w dalszym 
ciągu prowadziło Dom Akademicki. 


Akademickie Koła Przyjaciół  Wę- 
gier, Dna 22 października zarząd AK. 
Kola Przy: Węgier w osobach: pre- 
zesa kol. mgr. St. Wierzyńskiego 
kol. St. Królikowskiego przedstaw ł 
się nowemu kuratorow Koła prof. dr. 
J. Nowotaemu, który zosiał równeż 
niedawno konsulem honorowym We- 
gier. 

Z prasy akademickiei, Wyszły iuż 
Nry 2 i 3 „Dekady Akademickiej“ nie 
zależnego organu Palskej Młodzieży 
Akadenrckici. wydawanego na Gdańsk 
Gdyuię. Kraków. Lubin. Lwów. Po- 
znań, Warszawę i Wilno. Pismo ma 
stały dodatek. będący organem Kola 
Opceki nad Akad. Pol. Zagr. i raz na 
miesiac dodatek „L ga“. organ Akad. 
Zw. Zbliż. Miedzynar. Na treść skła- 
dają się artykuły omawiające ważne 
dia młodzieży akademickiej zagadnie= 
r a, feljetony literackie o tematach a 
życia młodzieży akademickiej i ob- 
szerną kronikę akadem, krajową i za- 
graniczną, Od poniedziałku 17 paź- 
dziernika br. przy „Gazecie Polskiej 
wychodzą „Wiadomości Akademickie" 
raz na tydzień, poświęcone sprawom 
młodzieży akademickiej. Omawiają za 


gadnenia życia samopomocowego, 
naukowego i ideowego polskich aka- 
demików. 


Przyjęcie Estońskich Studentów. W 
dniu 10 października Legion Młodych 
w Warszawie podejmował herbatką 
grupę 25 Estończyków, którzy stara- 
nem A. Z. Z. M. „Liga“ przybyli na 
studia do Polski. Przyięcie rozpoczelm» 
się odczytem Kom. Główn. L. Sta 
chórskiego pt. „Młoda Polska“ Wic- 
czór urozmiaicono polskiemi śpřewan“ 
legionowem i ludowemi pieśniami 
estońskiemi. Na zebraniu był obecni 
p. Nacz Drymner z M. S. Z, 


Komunikaty. 


Okręgowy Reierent Prasy i Propa 
£andy L, M. przypomina wszystkim 
iegjonistom uchwalony na ostatni 
zjeżdzie okręgowym »obowązek za- 
prenumorowania „Państwa Pracy“. 
ogólno - polskiego organu Legiouu 
Młodych. Prenumeratę kwartalną w 
kwocie I zł. lub roczną w kw. 4 zi. 
należy przesyljać albo bezpośredn'o na 
konto czekowe redakcji Pańsiw. Pra- 
cy Nr. 26.700, albo do Okr. Referatu 
Prasy i Prop. we Lwowie wraz z do- 
kładnym adresem. 


Zebranie Picnarne Lwow, Obwodu 
Ahadem, ©dbędze się dziś, w piątek 
o godz. 19. Obecność wszystkich czan 
ków bezwewlyjne obowiązkowa, 

Sekcja Prawników odbędzie swe 
zebrane dyskusyjne w sobutę, 5-50 
c godz. 19 punktualnie bez kwadransa 
akademickego, Obceność członków- 
prawników obowiazkowa. 

Sekcja Filozofów, Zebranie Sekci 
Ficzofów odbedzie s'e w sobole, 12 
listopada o godz. 19 

Adresy, Wszyscy członkowie, kró- 
rzy nie podali dotychczas w Sekretar- 
jace Komendy swych nowych adre- 
sów zechca to aczynić w najbliższym 
czasie. 

Komendant Obwodu Akad. Lwów 
przypom na wszystkim członkom bez- 
względny obowiązek brania udzial 
w pracy sekcyj i uczęszczania na ze- 
brania plenarne i gawędy  legjonowc. 
Nieusprawiedliw'ene mieobecności por 
ciągną za sobą zastosowanie wszeł 
kich rygorów organizacyjnych. 


Obserwatorium astronomiczne 
z przed 17.000 lat. 


NOWE DOWODY ISTNIENIA ATLAN TYDY, 


Astronom niemiecki Robert Hense- 
lrg zamieszcza w czasoiwuśmie „Die 
Sterne* uwagi o rachubie czasu sta:0- 
anierykańskiego szczepu Maya, z któ- 
rych wynika, że astronomia staroame- 
rykańska stała na niezwykle wysokim 
poziomie. Staroanierykańska rachuba 
czasu była systematycznie opracowa- 
na już przer przeszło 10.000 lat. Opiera 
sis oma na kalendarzu księżycowym 
(Tzolkin) i na kalendarzu słonecznym 
(Haab). Pojęcia astronomiczne szcze- 
pu Maya wykazują zdumiewające 
wprost podobieństwo do astronomii e- 
gipskiej, babilońskiej i chińskiej. Hen- 
seling wyraża przypuszczenie, że 
wszystkie te kultury astronomiczne 
pochodzą z jednego źródła. mianowi- 
cie z Atlantydy. Między Brazylią a 
Przylądkiem Zielonym znajdował się 
w średniej epoce kredowej kontynent. 
Obszar ten podlegał, aż do niedawna 
silnym wstrząsom seismicznyim. Praw 
dopodobnem jest, że 
Atlantyda jest resztką tego zaginione- 
go kontynentu i ojczyzią pierwotnej 
kultury ludzkiej, która po zniszczeniu 
Atiantydy wywędrowała do Afryki, 
Azji i Ameryki. Wspaniałv ^ns ol- 


Platonowska | 


brzymiego wybuchu wulkanu w babi- 
lońskiej epopei Gilgamesz przema- 
wiałby również za tem  przypuszcze- 
niem. Aztekowie zwą swoją pierwotną 
ojczyznę „Aztlan“, t. zn. Biały Krai. 
Możliwem jest. że przybyli oni do 
Ameryki przez cieśninę Behringa i 
Aleuty, 

W związku z powyższą hipotezą 
wywodzi Henseling, że ruiny staro- 
żytnej Świątyni Kalasaya, położonej 
około 70 km. na zachód od La Paz w 
pobliżu jeziora Titicaca są, jak to już 
stwierdził prof. Pozmański. resztkami 
starożytnego obserwatorium astrono- 
micznego. Obliczenia astronomiczne 
wykazują. że Świątynia ta zbudowana 
została w czasie, kiedy nachylenie e- 
klictvki wynosiło 23 stopni 9 minut, t. 
zn, 18 minut mniej, niż nachylenie dzi- 
siejsze, Ostatnie maximum nachylenia 
ekliptyki (24 stopni 15 minut) przypada 
na 7000 lat przed Chrystusem. Wido- 
cznem wiec jest, że Świątvnia Kala- 
saya iest o wiele starszą. Wiek jej o- 
bliczają na 14.500 lat przed Chr. Prze- 
mawia za ta data także i fakt. że 
gwiazdozbiór Pleiad znatdował sie w 
tvm czasie blisko punktu  iesiennegn 


m nA eS DOZ 


nad równikiem niebieskim. Jeszcze 
starszą jest t. zw. „Sztuczna Góra" 
Akapana. położona na południe od Ki- 
lasaya. Biorąc za punkt wyjścia Pleia- 
dy, pochodzi Akapana z okresu 15.000 
lat przed Chr.. a więc około 17.000 l4: 
przed doba dzisiejszą. 


Nocne dyżury aptek. 


Od niedzieli 30 października do 5 listo- 
pada b. r. mają nocny dyżur nastę 
pujące apteki: ł) H. Błądzińskiego, Ły- 
czakowska 57, 2) A. Dorzawetza, pl. św 
Teodora 3, 3) M. Ettingera, pl. Gołuchow - 


skich 14, 4) S. Hava, Kołłataja 12, 5) J. 
Kaniewskiego, Leona Sapiehy 5. 6) R. 
Kurzroka, Krakowska 26, 7) J. Kurkic- 


wicza, pl. Unji Brzeskiej 4, 8) A. Marko- 
wicza, Zyblikiewicza 50, 9) R. Marguliesa 
Żółkiewska 82, 10) P. Mikolaselia Koper- 
nika 1, 14) J, Pilewskiczo, Akademicka 23. 
12) J. Pinelesa, Rynek 18. 13) J. Pors- 
tyńskiega. pl. Bernardyński 1. 14) Reiss - 
wej, Lwów—Zamarstynów, 15) B. Schcir- 
bacha. Gródecka 30, 16) S. Soimmerstcin'. 
Janowska 2. 17) E. Sussmana. Kurkowu 3 
18) O. Teneckiego, Zielona 33, 19) J. Ż1- 
rzyckiego, Żółkiewska 71, 20) l. Zerygi.- 
wicza, Jagiellońska 12, 21) K. Zygmunto- 
wicza, Gródecka 84. 


Decydując się na podróz 
rzuć okiem 
na informacje 
o komunikacji lotnicze: 
Samoloty kursula radziennie, 


- i J — m a a nA 


SUKNA 


sportowe, 


Odrzucenie skargi rodziny 
Maty Hari. 


rodzina Maty Hari 
wniosła do sądu skargę, domagając 
sie zdięcia z ekranów iilmm, w którym 
Gretu Garbo gra rolę zmarłej tancerki- 
szpiega. Skarya motvwowana była 
tem. iż Mata Hari. mie zabiła jakoby 
żadnego generała rosyjskiego. jak to 
przewiduje scenariusz filmu. 

Sąd w Rotterdamie ogłosił obecnie 
wyrok. Gddalalacy skargę rodziny 
Maty Hari. wychodząc z założneja, że 
film. który bysajmniei nie rości sobie 
pretensii dn historycznej obiektywno- 
ści nie przedstawia boliaterki w świe- 
te uwiaczającemi jej pamięci. 


Swego czasu 


NADESŁANE, 


Nainowsze krawaty z najlepszych materja- 
łów można tylko nabyć we iirmie 
HABER, plac Halicki 12. 
w iednolitei cenię zi. 1'10, zł. 175 i HAND- 
WERKER, uf. Kazimierzowska 51. 5722-6 


Śmierć polskiego malarza. 


W Paryżu zmarł na apopieksię zna- 
ny malarz polski Tadeusz Makowski 
w wieku lat 49. Zmarły był wycho- 


wankiem Krakowskiej Akedemii 
Sztuk Fięknych. Obraz jego „Dzieci 
pod szkołą” zakupieny został w ze» 


szłym roku do Muzeum Narodowego 
w Warszawie, 


Ogłoszenia urzędowe. 


UPADŁOŚCI. 


Sa 105326. Edykt ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowcgo do maiatku pro. 
tokołuwamej Spółki handlowej, Jonasz Kuh- 
marker oraz iawuych  spólników Adolfa 
Kiesiera i iuż. Marjana Kieslera we Lwo- 
wie Nabielaką 35, wpisanego w rejestrze 
hendiywym pod firmą Jonasz Kuhmarker i 
spólnik Adoli Kieser w Drohobvczu (we 
Lwowie ul. Nabiełxka 35). Komisarz ugo- 
dowy Włodzimierz Kuryłowicz sędzia Są- 
du Okręgowego, Zarządca godowy My- 
mon Ulam zawiadowca protok. firmy „Han 
pede" we Lwowie ul. 3 Maja 12. Audjencja 
da zawarcia ugody w wymianionym sądzie 
biniro Nr. 16. dnia 20 grudnia 1932, o godz. 
19 przed południem. Czasokras do zgło- 
szenia wierzytelności do 1 grudnia 1932. 

sad Obręzowy. 

Lwów, 31 października 1932. 6140 


sa 101/32/9. Cdvkt ugadowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majatku Leo. 
na lzaka 2 im. Hilterdinga kupca we Lwo- 
wię ul. Sykstuska 1. Komisarz usodowy 
Włodzimierz Kuryłowicz. sędzia Sądu O- 
kręgowego wę Lwow'!e. Zarządca ugodoe 
wy Mojżesz Lewin, kupiec we Lwowie uł. 
Kazimierzowska 17. Audiencja do zawarcia 
ugody w wymiewionym sądzie biuro Nr. 16. 
dnia 12 grudnia 1932, o godz. 10 przed poł. 
Czasakres do zgłoszenia wierzytelności do 
l grudnia 1932, 

Sąd Okręgowy. ` 

Lwów, 31 października 1932. 
6141 


FIRMY. 


LA 

Firm. 587/51. Stow. J. 507. Wpis wykre= 
śienia firmy z rejestru stowarzyszeń, Wpi- 
s210 w rejestrze stowarzyszeń przy firmie 
Towarzystwo gospodarczo - przemysłowe 
w Pomorzanach w likwidacji stowarz. zaw 
rcjestr. z ogr. poręka. iż wobec ukończe- 
nia likwidacji na wniosek iirmy powyższe 
stowarzyszenie z reiestru się wykreśla. 

Sad Okręgowy. 
Złoczów, 7 maja 1932, 6143 


Firm: 313/31 Staw, |. 3%. Wpis zmiany 
do rejestru stowarzyszeń. ** Gisano do re- 
jestru stowarzyszeń przy f*enie: Spiłka 
Oszczadnosty i pożyczok -- stow. zarcj. z 
necbmeż. porukoju w Przegnoijowiu, iż ra 
wniosek Rady Spółdzielczej powyższą fir- 
mę się rozwiązuje i zarządza likwidację. 
Likwidatorami ustanawia sẹ Ks. Stefana 
Wysoczańskiego, Andrucha Polnego i Ane 
drucha Galatowskiego w Przegnojowie, 
Firmę z dopiskiem „w likwidacji" podpi- 
sywać będą 2 likwidatorzy. 

Sąd Okręgowy w Zloczowie. 
Złoczów 13 maja 1932. 6142 
Firm. 785/31, A. il. 20. Zmiany i dodatki 

odnoszące się do wpisanych już w reje 
strze handlowym firm pojedynczycz. Do 


Odpewiedzialny redaktor; 


na ubrania męskie, wizytowe, 
turystyczne, paita, 
raglany, płaszcze I futra; na 
+ kostjumy i płaszcze damskie; 
W WIELKIM WYBORZE: na mundurki studenckie | t. p 


KOC 
DERKI 


Znicze na grobie Nieznanego Żołnierza. 


W dniu wczoraiszyn:. dorocznym zwy- 
czajem. Związek Młodych Pionierów R. P. 
w porozumieniu z oddziałem radzymińskim 
Polskiego Towarzystwa Opieki nad Gro- 
bami Bohaterów uczcił pamięć poległych 


sło G0H 5 


na łóżka, 


i powozowe 
automobilowe 


nopoda Iaz. 


turystyczne, 
służby i na Konie 


PLE 


„| 


mek 


żuinierzy, przenosząc pochodniami ogiců z 
cmentarza bohaterów w Radzyminie i za» 
palajac nim cztery znicze na Grobie Nic- 
zadanego Żołnierza w Warszawie, 


r4 giełdy. 


Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
Warszawa. 3 listopada, (G). 


Dewizy (transakcje), 
Holandia 358.85, Londyn 29.35—29.35 


rejestru A. M. 20 wciągnięto: Siedziba fir- 
my Gliniany. Brzmienie iirmy Michał Cha- 
muła fabryka wyrobów tkackich i kilimkar= 
skich w  Glinianach. Prokurę udzielona 
Mendlowi Nadlerowi w Glinianach wykrc- 
ślono z dniem 1 września 1931 roku, 


Sąd Okręgowy. 


Złoczów. 18 mala 1932. 6144 
Firm. 955/31. Stom. II. 152. Wpis zmiany 
do rejestru spółdzielni. Wpisano do reje- 


stru spółdzielni przy iirmiie: Spiłka Oszcza- 
dmosty i pożyczok w Mikołajowie koło 
Brodów, iż na wnicsek Rady Spółdzielczej 
powyższą jirmę się rozwiązuje i zarządza 
likwidację, Likwidatorami ustanawia się 
1) iwana Hawryluka s. ika, 2) Martyna 
Hołuba s. Naści i 3) Michała Faryma s. 
Tymka w Mikołajowie. 

Sąd Okręgowy. 

Złoczów, 22 maja 1932, 


LICYTACJE. 


E. 563/32. Edykt licytacykiy, Dnia 15 lie 
stopada 1932. a godz. 10'30 odbędzie się l= 
cytacja mieruchomości, składającej się z 
1/3 części pbud. 52 oraz pgrt. 357. 358, 353/2 
i 356/2 oraz 1/7 części pbud. 109 i pgrt. 365, 
364, 339/1, 339/3, 339/4, 340, 35314 i 356/3 
wraz z przynależytościami a to chatą i sto» 
doła gm. Średnia. Rzeczowo uprawnio- 
nych wzywa się, by najdalej- na terminie 
Icytacyjnym zgłosili swe prawa co do tej 
nieruchomości, a to pod rygorem pominię= 
cia ich w tem postępowaniu licytacyjnem. 

Sad grodzki. 
Dubiecko, dnia 24 września 1932. 6146 


XH E 3533/32/9. Edykt licytacyjny. Na 
wniosek Roberta Beera, jako strony egzc- 
kwującej odbędzie się dnia 11 listopada 
1932 r. o godz. 8'30 przed poł. w tut. Se- 
dzie, ul. św. Jana biuro Nr. 48 II p. licyta- 
cja realności lwh. 474 Dz. VIII ks. grt. Kra. 
ków, składającej się z parc, bud. 219 z mu. 
rowanyvm domem o 5 kondygnacjach. Do 
tej realności należą jako przynależności: 
zbiornik. mury graniczne -i posadzka po- 
dworca. Wartość szacuikowa z fprzynaa 
leżytościami 369.566 zł. Najniższa oferta 
184.783 zł. Poniżej najniższei oferty sprze- 
daż nie nastąpi. 

Sad Grodzki Cywilny Oddział XHI. 

Kraków, 1 października 1932. 6147 


E. 3449/31. Edykt licytacyjny. W Sądzie 
tutejszym odbędzie się dnia 28 listopada 
1932, godz. 9 przed poł. licytacia realności 
whl. 1510 gminy Sokal wartości szecunko= 
wej 3700 zł. Najniższa nferta wynosi 1850 
zł. poniżej której sprzedaż ' nie nastąpi. 

Sad grodzki. 
Sokal, 14 października 1932. 6148 


T. 4140/31. Edykt licytacyiny. Dnia 21 
grudnia 1932 o godzinie 9 odbędzie się w 
podpisanym Sadzie biuro Nr. 3 przymuso- 
wa licytacja niew, połowy parceli bud, 1. 
kat. 1010 gm. Turka ze stojącym na iej 
domem murowanym piętrowym. Wartość 
szacunkowa 7363.20 zł. Najniższa . oferta 


6145 


Jahan Bernadiak. 
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Nowy Jork $.913. Nowy Jork — kabl 
3.917, Paryż 35.07, Praga 26.40, Szwai 
carja 172.20, Gdańsk 173.75. 

Obroty mnicisze. 


Tendencia nieic- 


3084.60 zł. Takie prawa, 
licytacia byłaby  niedopuszczułna, należy 
zyłosić w Sądzie naipóźniej na terminie 
przed rozpoczęciem licytacii, inaczej pre- 
tensje tego rodzaju nie mogą być dochow 
dzone na szkodę nabywcy w dobrej wierze, 


wobce których 


Sąd Grodzki O. V. 
Turka, 24 października 1932. 6149 
IX E 893/327. Edykt licytacyjny. 14 gru- 
dnia ł932 godz. 9 ramo odbędzie się w 


podpisanym Sadzie biuro 53 licytacja re- 
alności whl 6U i 477 gminy Zalesie, oszar 
cowańych na 3660 zł. Najmiższa oferta 2440 
zł. Warunki do przejrzenia w Sadzie. 
Sąd Grodzki Oddział 1X. 
Czortków, 5 października 1932. 
6150 


Lez. E 3078/31. Edykt licytacyjny. Dnia 
29 listopada 1932 o godz. 11 rano odbędzie 
się w podpisanym sądzie licybacja realno- 
ści zag. lwh. 164 i 167 gminy Siemiechów. 
Wartość szacunkowa 7630 zł. 25 gr. Naj- 
niższa oierta 5086 zł. 84 gr. Protokół osza- 
cowania, warunki licytacyjne i inne dokus 
menta przeglądać można w godzinach u= 
rzędowych w*Sekretarjacie Nr, 8. 

Sąd Grodzki Oddział II. 

Tuchów, dnia 24 wrześmia 1932. 

6151 


Lez. E 783/32. Edykt licytacyiny. Dnia 
15 listopada 1932 o godz. 11 rano odbędzie 
się w turejszym Sądzie licytacja połowy 
realności lwh 452 i połowy arg. grt. Nr. 
848 gminy Siemiechów. Wartość szacun- 
kowa Iwl. 452 -— 5351 zł. 50 gr. ark. grt. 
Nr. 848 2615 zł. 25 gr. Najniższa oferta 
lwh. 452 —- 3567 zł. 67 gr. ark. gri., Nr. 846 
1743 zł. 50 gr. Protokół oszacowania, wa- 
runki licytacyjne + inne dukumenta prze- 
glądać można w godzinach urzędowych w 
Seknetarjacie Nr. S, 

Sąd Grodzki. Oddział II. 

Tuchów, dnia 12 września 1932. 

6152 


Lez. E 782/32. Edykt licytacyjny. Duia 
15 listopada 1932 o godz. 10 ra:ro odbędzie 
się w podpisanym Sądzie licytacja realno- 
ści zag. Iwh. 118 gm. Siemiechów. War- 
tość szacunkowa 17235 zł. Najniższa oferża 
11490 zł. Protokół oszacowania, warunki 
licytacyjne i inne dokumenta przeglądać 
można w godzinach urzędowych w Sekre- 
tarjacie biuro Nr. $. 

Sad Grodzki Oddział ĮI. 

Tachów, dnia 12 września 1932. 

6155 


Eez 308/31.. Edykt licytacvjny. Dnia 
29 listopada 1932 o godz. 10 rano odbędzie 
się w Sadzie podpisanvm licytacja realno- 
ści dwl. 32 — połowy 127a) — 3/4 — 110 
gminy Dąbrówka tuchowska i lwh. 3a) 
gminy Burzyn. Wartość szacunkowa lwh. 
32 — 28.100 zł. lwh. 127a) 13675 zł. — lwh. 
110. 10141 zł. iwh. 3a) 1600 zł. Najniższa 
oierta realności łwh. 32 — 18733 zł. 34 gr. 
— lwh. 127a) — 9116 zł. 67 gr. — lwh. 110 
-- 6760 zł. 67 gr. Iwh. 3a) — 1067 zł. Pr@= 
tokół oszacowania, warunki lcytacyjne 1 
inne dokumenta przeglądać można w See 
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| 4 proc. państw. 


t proc.) 7 
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Z drukarni „Sława Polskiego", Lwów ul. Zimorowicz? 


oleca p 
nych FABR 


LUDW 


dnolita. Banknoty dolaro™ we 
$.89i5. Rubel złoty 4.59 I 
ta, Gram czystego Zio ią d 
brotach międzybanków 
Berlin 211.70—211.75. Marią 
banknoty w obrotach pry 


Papiery procentowe P 
4 proc. pożyczka inwestyeY i, 
pożyczka 
roWwa 49.00-—-50, 4 i pół PEŻ 
stawne ziemskie 38, 
dolarowa 56.50 ( prac” 
| czka a, TRS zastawne 03.5. 
7 proc. obi gacie 
7 proc. listy Baku Roli 
7 proc. listy zast. ziemsk. 
50.50 (w proc.), 8 proc. Ii 
m. Warszawy 57.50. 
stawne BGK. 94 (zł. tól. 69). 
obligacje BGK, 94 (zl. 161.0 
listy zastawne Banku Ro r 0 
161.68), Bank Polski i 
85.25, Pi 
Dla pożyczek państwowyć 
cia niejednotita. dla listów 23 y. 
przeważnie silniejsza. Obroty 


minimalne. — Le 
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OGŁOSZENIA PRY 


„ apsK 
Przy Hatedrze Ormiań 


urządzono nowocześnie WA 

PRZEDPOGAZER j na 

KAPLICĘ Ceny niskie. st 14.96.08 
miejscu (ul. Skarbkowska parter. 


M 
kreiuriacic biuro Nr. S W godzinach 
dowyci. 
Jad Grodzki Oddział si 
Tuchów, dnia 9 września 193 


NAA E 754/32. 


` iny 
Edykt licytacją i 


te Sadzie 
132 -— 18/46 części Iwh. 143 — ,** 
ści zag 12I i polowy zag. [wh 
Mcszni opacka. Wartość szacuihy 
1) 5400 zł, ad ?) 3605 zł. 85 8f.. 
zł. 70 gr. ad 4) 3531 zł. 85 A 
oferta ad 1) 5660 zł, ad 3} 2403 Fi 
ad 3) 457 zł. 80 sra ud 4) 2384 c „ył 
Protokół oszacowania, warmiki |= 
i inne qokyimenta przeci inożł 
kretarjacie biuro Nr. 

sad Grodzki  oudciał li, 


licy: tacja 


iw gf 
s 
vw 


łuchów, dnia 12 września 1952: EŚ 
ist % 

E ło6o/sl. Edvkt. Na wniosek Prkow 
wego Banku Rolnego Oddział W i sadri 
odbędzie się łicvtacvina sprzedania 1932 7 
tut, w biu ze Nr. 2 dnia 31 8784" ggf LA 
o godz. 10 całej realności iwl 1.3108 


Ostrusza o wartości szacunkowo. gr 
50 gr. o najniższej ofercie 918 7t 

Sad Grodzki. 19. 
Ciężkowice, dnia 18 pa¿dzicrmikā 


E 166631, Edykt. Na wniosek Poe, 


wero Banku Rotiego (Oddział Y 
odbędzie sie dnia 21 grudnia 1682 
dzinie 9 w biurze Nr. 2 i zytacykiH qå 
daż 5/6 część realności Iwh. I * 
ści szacunkowci 2,590 zł 10 £i 
szej ofercie 1726 zł, 73 gr. OrAŻ 
realności Iwh. 372 xin. Zborowice 9 
ści szacunkowej kę - 2d. 30 gr 
szej ofercie S56 zł. Zr. 

sad Gróddki 1932 
Ciężkowice. dnia 18 pażdziernika 


Ẹ 129/31, Edykt. Na wniosek 
Dawida Sliglitza i Izraela Katza 
czowie wierzycieli, przeciw jirmi 
mika” Spółka z ograniczoną pore*$ otyli 
zawładowcy Matesa Freiera W 25 
o 776 dol. am. odbędzie się duia “S o tt 
padą 1932 godz. 9 rano w biurze Nr. z b 
Sadu licytacja całej realności W13% aja 
dynkami whi. 3399 gm. Potylicz, ‘z6 
sza oferta 5634 zł. 46 gr. Prtokó: gia gu * 
wania, warunki łicytacyjne do prze? 
sądzie. 


U 


Sąd Uirodzki Oddział ` 932 
Rawa Ruska, dnia 16 -"rześnia 1 Wo 


È 2128/31. Edykt eyta , "iv. a 3 
iowarzystwa  Zaliczkowege W 
odbędzie się 9 listopada 1932 hiur g0 
cytacja 5/24 części realności whl. 


Najniższa oferta 176 zł. 70 Zr. 

rej sprzedaż nie nastąpi. Z 
Sąd Grodzki. 

Grybów. dnia 20 września 1932. 


